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CZEŚC U EZĘB O W A
Bada szkolna krajowa zamianowała tym

czasowe nauczycielki szkoły wydziałowej żeń
skiej w Tarnopolu Ludwikę O s i a d a c z ó -  
wnę,  tudzież Olgę H o s z o w s k ą ,  i p r a k 
t y k a n t k ę  w szkole u p. p. Benedyktynek 
obrz. łać. we Lwowie Teodozyę J a i z y m o -  
w s k ą  rzeczywistemi nauczycielkami szkoły 
wydziałowej żeńskiej w Tarnopolu.

Bada szkolna krajowa mianowała tym
czasowego nauczyciela Jana P a ń c z a k a  w 
Bukaczowcach rzeczywistym nauczycielem 
tamtejszej szkoły etatowej, tymczasowego na
uczyciela szkoły etatowej w Kujdańeacli Mi
chała P e l t z a  rzeczywistym nauczycielem 
tejże szkoły ; zastępcę nauczyciela szkoły eta
towej w Bałuczyuie Pantaleona B u k i e d y  
rzeczywistym nauczycielem tejże szkoły a 
tymczasową nauczycielkę szkoły etatowej żeń
skiej w Zbarażu Józefę Bi go ro  w icz  ówn ę 
rzeczywistą nauczycielka młodszą tej szkoły.

c z e ś ć  u n n m zED ffW A
Lwów , dnia 7 sierpnia.

Zaszły już krwawe epizody w 
dziele okupaoyjaem. Spokojna prze
prawa wojsk austryackich przez sarną 
granicę wróżyła pomyślny przebieg 
operacyj okupacyjnych, ale gdy od 
kilku dni zaczęły nadchodzić wiado
mości o anarchii panującej w stoli
cach Bośnii i Hercegowiny, w Sera- 
jewie i Mostarze, trzeba się było przy
gotować na to, że okupacya ostatecz
nie wymagać będzie krwawych ofiar.
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Z PAMIĘTNIKÓW PlOTMA  i
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Autora „Ełopatów Starep2KonteMaiita“. !

(Ciąg dalszy.)
Na dwa dni już rozpoczęło się trans

portowanie zbytecznych sprzętów na strych, 
do sieni i do piwnicy. Mój apartament tak 
oporządzili, ie  w pierwszym dniu zostawio
no mi tylko łóżko samotne w pokoju, które 
w wigilię balu równie powędrowało na gorę, 
i ja zostałem przy materacach rozciągniętych 
na podłodze. Podobno i państwo Ozupurko- 
wie w ten sam patryarchalny sposób osta
tnią noc przepędzili... Im wolno, bo chcieli 
balu , ale za co ja nieszczęśliwy człowiek stra
ciłem poczucie własnych kości we własnej 
osobie — to dotąd jest dla mnie prawdziwą 
zagadką. .

A jeszcze ten niegodziwy Wojciech, co 
narobił kłopotów z froterowaniem ! Mimo uro
czystych zapewnień, że on wszystko po- 
Jrafi. jak zaczął kupować na centy owe ma- 
terklafy a0 farb0w ania, to nakupił ich tyle,

. le pieniądze wszystkie podłogi w ka
mienicy rnoinaby b.ajf sh^ekcyi zaprawić. Nie 
dosc tego: ]ecz gdy już wszystko pokrajał, 
wodą nalał i ,j0 0gnja w wjelkim kotle przy
stawił — w żaden sposób wosk nie chciał 
się pogodzić z klejem i potażem, ale pływał 
uporczywie po wierzchu w kształcie pienią
cego się kożucha.

Jeszcze leżałem na owych materacach, 
próbując nad ranem skleić powieki — całą 
noc bowiem staczałem walki z atakującemi 
mię od strony kuchni owadami, gdy wpada 
z przerażoną fizyonomią kucharka Szymo- 
nowa

— A niechno pan idzie prędko! — wo
ła , poprawiając sobie chustkę na głowie — 
pani aż mdleje ze zmartwienia.

Przed dwoma laty, przed rokiem 
nawet depesza donosząca, że strzały 
austryackie padły na półwyspie bał
kańskim byłaby uchodziła za wyrok 
śmierci dla pokoju europejskiego, bo 
wtedy wkroczenie wojsk na teryto- 
ryum  tureckie równałoby się było 
czynnej interwencyi monarchii. Dziś 
strzały austryackie nie wzbudzą po
płochu za g ran icą , a nawet w obrę
bie monarchii nie będą uważane za 
pierwszy krok do wielkiej katastrofy 
wojennej, lecz tylko za ofiarę ponie
sioną dla missyi hum anitarnej, którą 
monarchia wytknęła sobie na wscho
dzie nietylko za wiedzą i wolą Euro
py, lecz na jej wezwanie.

Ze okupacya wymagała i może 
jeszcze dalej wymagać będzie krw a
wych ofiar, to nie zmienia ani jej cha
rakteru ani celu, to owszem nadaje 
sankcyę celowi. Okupacya nie miała, 
charakteru wojennej wyprawy, podję
tej w zamiarach zaborczych i nie ma 
jej także po pierwszych starciach z 
powstańcami bośniacko - hercogowiń- 
skimi. Kongres europejski upoważnił 
Austryę do okupacyi i to upoważnie
nie a nie pokonanie powstania stano
wić będzie tytuł prawny, to nadaje 
okupacyi charakter dzieła pokojowego. 
Oo do celu zaś, starcia krwawe są 
tylko nowym dowodem, że wobec 
bezradności i niemocy władz tureckich 
z jednej a zuchwałości żywiołów anar
chicznych z drugiej strony, okupacya 
austryacka była niezbędną, Nie boha
terowie niepodległości narodowej, nie 
obrońcy terytoryum tureckiego, jednem 
słowem nie patryoci tureccy strzelają 
na wojska austryackie z zasadzki, to 
bandy anarchistów opierają się sile 
zbrojnej, która wprowadzając porzą-

—  Cóż s ię  sta ło  ?
— Farba się nie chce ugotować! Woj

ciech mięsza i mięsza, a nic tylko jak woda.
Pobiegłem na ratunek — widzę , pani 

Cecylia w desperacyi, a Wojciech, komple
tnie straciwszy przytomność, mięsza się i na
rzeka, że go ktoś oczarował.

— Na miłość Boską , radź pan ! bo jak 
dziś nie zaciągnie podłogi, jutro już nie wy
schnie, i nie da się wytrzeć.

B a , radź.... ale jak tu radzić, kiedy ja 
sam na tem się nie znam. Próbuję, mięszam, 
wącham — nic nie pom aga: wosk jak się 
zbiegł na powierzchni płynu, tak się i zbie
ga. Coś zapamiętałem z chemii , że spirytus 
rozpuszcza tłuszcze, proponuję więc, aby po
słać po okowitę, na małym talerzyku próbu
jemy — udaje się ; pani Cecylia odżyła, le
jemy spirytus , a cboć wypadało kupić całe 
trzy litry tego rozezynnika, co oczywiście 
podniosło cenę farby w dwójnasób — jednak 
sytuacya ocalona. Wojciech uszczęśliwiony, 
z całą znajomością swej sztuki smarował i 
smarował posadzkę w różne esy i floresy, co 
zobaczywszy pan Czupurek o mało go nie 
poznajomił ze sprężystością swej laski bam 
busowej.

— E h , proszę pana moconasa, a kto 
ta w nocy będzie jej się przypatrywał ? Niech 
ino świeci się dychtownie; obaczy pan jak 
w yschnie, to ja ją tak dotrę aż ha !

T eg o  sa m e g o  d n i a , k ied y m  s ię  c h c ia ł  
zo b a c zy ć  z p an ią  d la n arad y , co  p o czą ć , że  
grajek  g d z ie in d z ie j  s ię  u g o d z ił ,  za sta łem  drzw i 
o d  jej pok oju  n a  k lu cz  za m k n ię te . P u k am  —  
n ie  o tw iera ją  , c h o ć  s ły sz ę  w y ra źn ie  ro zm o 
w ę  p a n i z k im ś d ru g im  , a jak  in i s ię  zdaje  
po g ło s ie ,  z w ek s la rk ą  D ite rm a n o w ą . Co o n e  
m ają  do s ie b ie  za sek rety  ? —  m y ś lę . O zyb y  
z n ó w  pan i C ecy lia  p o ż y c za ła  od  n iej na sw o je  
k o n to .... H a, b y ć  m o że , bo o ile  w ie m , dużo  
r ze cz y  n ie z a p ła c o n y c h , a z d w u s tu  r e ń sk ic h  
ju ż  an i śla d u  —  taka to h isto r y a  ze  w s z y s t -  
k ie m i k o sz to r y sa m i na pap ierze.

Ogromnie jestem z tego powodu zacie-

dek, kładzie tem samem kres ich ko
munistycznym wybrykom. Ozy taki 
Hadżi Loja lub jego kolega w Mo
starze, mordujący kaimakama i innych 
urzędników tureckich, może uchodzić 
za bohatera broniącego ojczyzny wobec 
grożącej utraty dwóch prow incji ? Ozy 
obliczone na rabunek i inne nadużycia 
zbuntowanie pospólstwa w Serąjewie 
i Mostarze może choćby w oczach 
wrogów Austryi uchodzić za wybuch 
niedorzecznej wprawdzie ale szlache
tnej rozpaczy patryotycznej ?

Władze tureckie poddały się oku
pacyi, nie wiemy czy bardzo chę
tnie i szczerze, ale wyraźnie to oświad
czyły. W Mostarze i Serąjewie naj
wyżsi urzędnicy śmiercią przypłacili 
lojalne postępowanie wobec okupacyi. 
Morderstwa popełnione w obu tych 
miastach i w ogóle cały przebieg anar
chicznego ruchu nie pozwoli pewnie 
najzaciętszym przeciwnikom okupacyi 
wysnuwać ztąd argumentów na po 
parcie swoich zapatrywań.

Odpowiedzialność za rozlew krwi 
w przeprowadzeniu okupacyi nie spa
dnie pewnie ani na komendę austrya- 
cką ani na żołnierzy austryackich. Po
stępowanie wojsk okupacyjnych nace- 
chowanem było od początku życzliwo
ścią dla ludności i mimo krwawych 
potyczek pozostanie nadal takiem, gdyż 
jak powiedzieliśmy potyczki te nie 
zmieniają ani charakteru ani celu oku
pacyi. Władzom tureckim zaś można 
zarzucić, że przyczyniły się do wy
wołania krwawych starć w sposób 
pośredni. Nie objaśniły bowiem ludno
ści celu okupacyi, nie prosto wały naj- 
fałszywszej opinii, którą anarchiści 
dla swoich celów przygotowali i wy- 

! zyskali. Fakta wyręczą władze ture-

Jednorazowe inseraty obliczają się po ‘7 cen  
ki:ko':azowi5 po 6  et. od miejsca jednego wieiyza.

I n s e r a t y  przyjmują w Austryi i Niemczech 
wszystkie ageneys anonsów; we Franeyi w Paryżu 
wyłącznie agencyą p. A d a m a , C&rrefour de la Crou 
Kouge 2 .

ckie w tym obowiązku. Tam bowiem, 
gdzie wojska austryackie zajęły trw a
łą pozycyę, w jednej chwili zmienia 
się opinia na ich korzyść a korzystne 
wrażenie udziela się sąsiednim okoli
com i dotrze zapewne do głównych 
ognisk anarchii tak wcześnie, że na
czelnicy zbrojnego ruchu ujrzą dezer
c ję  w swoim obozie jeszcze przed po
jawieniem się żołnierzy austryackich. 
Kto tylko przyłączył się do anarchistów 
z nieuzasadnionej i stucznie wywo
łanej obrony, ten pewnie ocknie się 
w porę.

K O E E S P O ID E IC Y E
W i e d e ń .  5 sierpnia.

Dla pokojowego zadania okupacyi 
krew popłynęła. Tak w Bośnii jak w Herce
gowinie ; wojska austro-wę.gierskie spotkały 
się z orężnym oporem, a raczej możuaby po
wiedzieć z nożem morderczym, który fana
tyzm, zamiłowanie w anarchii, idee komu
nistyczne i w dodatku jeszcze wpływy pod
szeptów obcych ■feiskają do ręki. Dzisiejsza 
Wiener Abendpost ogłasza biuletyn o pierw
szych krwawych starciach (podajemy ten 
artykuł na innem miejseu; Red.), które, bę
dąc kontradykcyą celu okupacyi, stają się 
jednak momentem przyspieszającym kroki 
prowadzące do celu. Z stanowiska ważności 
militarnej nic nie znaczą te potyczki; ale bez 
doniosłych skutków co do samej akeyi nie 
pozostanie ani jedno ani drugie. Szczególniej 
na czyn taki, jakiego w i osób najhanie
bniejszej zdrady dopuścili się mieszkańcy 
Magląju, oburza się już zwykłe uczucie ludz
kie w każdym, choćby najobojętniejszym 
człowieku; tem więcej pobudzone są nim 
wszystkie dodatnie i ujemne namiętności du-

kawiony, więc ulokowawszy się przy oknie 
na ganku . czatuję , kto też wyjdzie z mie
szkania państwa Ozupurków. Jak raz odga
dłem — Ditermanowa wraca z bardzo uśmie
chniętą miną.

— P a n i! — wołam ciszej, uchylając 
drzwi ,do sieni — proszę na chwilkę.

Żydówka się zatrzymała , lecz nie ma 
ochoty posłuchać zaproszenia.

— Powiedz mi p an i, o czemeście tak 
radziły ?

‘— Ny, to jest sekret.... — odpowiada 
uderzając końcem parasola o lakierowany no
sek swego trzewika.

— Moja śliczna parni Ditermanowa, po
wiedz m i , bo umieram z ciekawości.

— Nie mogę..... Coś jej przyniosłam, co 
jest bardzo tein ; a wa , jakie fein....

— Ozy pieniądze?
— Na co jej pieniędzów? Albo to nie 

ma mąz który jej daje, a mąż nie ma przy- 
jaciołów, co jemu pożyczą bez procent....

I  to już musiała wiedzieć.... Zaczynam 
ją obligować, straszyć, że przeniosę się z in 
teresami do Wołfowicza , zaklinam się nawet 
słowem honoru— i widzę, ż y d ó w k a  mięknie.

— A jaki pan ciekawy strasznie, to jak 
kobieta — mówi , krygując się podług zwy
czaju przedemną. — J a panu mogę powie
dzieć, ale to jest wielgie sekret.

   Będę milczał jak ściana.
— Sprowadziłam jej — mówi, nachyla

jąc się ku mnie — suknię aksamitną z Wie
dnia.... tylko niech pan pamięta o sekret.

Musi być bardzo droga — rzeknę 
na to. Ho, ho, suknia aksamitna z Wie
dnia,  przynajmniej z pięćset guldenów....

— Broń Boże, i stu nie kosztuje.
— Ależ to byłoby za bezcen....
— Ditermanowa wszystko tak kupuje, a 

te Cesie, pan wie, to skąpa pani. Dwa tygo
dnie tem u , ona mówi do mnie : sprowadź 
mi pani jaką modną suknię z Wiednia, nie
koniecznie nową....

— A więc to używana?...

i — Jaka używana!... kto tam pozna co 
, ona używana ? Śliczności suknia z ogonem, 
j co jemu się wlecze na dwa łokcie. A kolor, 

to takie jak ma najstarszy ksiądz od kato- 
I lików....
j Byłaby jeszcze więcej rozgadała się ze
j mną Ditermanowa o tej sukni , lecz jak na 
|  złość zaczął chrząkać jej mąż ma schodach, 
| drapnęła więc co żywo, a ja pomyślałem; 

„poczekajże piękna pani, będę ja miał teraz 
odwagę w ogóle. “

Gdybym chciał drobnostkowo opisywać 
wszystkie przejścia owego balu, tak jak on 
się zaczął od godziny dziesiątej wieczór, a 
skończył o ósmej rano, dzięki gorliwości pana 
Gerwazego, który jeszcze salopkowego mazu
ra urządził — to znając moją gadatliwość, 
doprowadziłbym pamiętnik ten do dwóch to
mów. Ograniczę się więc na wzmiance, że 
jeszcze do kolacyi podzielone były zdania, 
czy udał się bal czy nie udał, a to ze wzglę
du na różne okoliczności.

Nie ja s a m, ale i pani Cecylia zauwa
ża ła , że mąż jej okropnie niezręczna, a mó
wiąc bez ogródek dość śmieszną miał minę jako 
gospodarz. .1 te wprowadzania, i te zapraszania 
z powtarzaniem: „niechże pan dobrodziej be- 
azie łaskaw, niechże pani dobrodziejka będzie 
łaskawa11 dziwnie jakoś wyglądały przy nieu- 
stannem zacieraniu rąk i śmianiu się urzę- 
dowem dla uprzejmości. Był niby to wszę
dzie, a tak jakby go nie było — owszem spra
wiał zamięszanie, to potrząsając za długo rę- 

| kami mężczyzn , to przydeptując suknie da
mom , które znów nieustannie" przepraszał. 
Dobrze go zdefiniowała nieboszczka Draehow- 
ska — wyglądał jak człowiek z gór — tru
dna ra d a , wziął się nie do swoich rzeczy. 
Za to sama pani królowała. Wystawcie sobie 
wspaniałą aksamitną fijołkową suknię z od
stającym kołnierzem a la Maria Stuart, w 
której z natury już kształtna postać pani Ce
cylii . wydała się teraz prawdziwie majesta
tyczną. Otóż ten strój gospodyni, te jej sa
lonowe maniery, podnosząc niezmiernie wdzię-



2
wnie nie wątpił. Bez uwag od siebie powtó
rzę tylko dosłowne następujące słowa kore
spondenta: „Ponieważ pokój już stanął, tru
dno pojąć, że Anglia nie nakazuje oficerom 
angielskim, którzy zorganizowali powstanie 
w górach Rhodope, aby je opuścili i nie 
przeszkadzali uśmierzeniu tego kraju. Agita- 
cya w Rumelii wschodniej jest jeszcze tak 
wielka, że pan Layard sam wątpi o możno
ści wycofnięcia z tego kraju wojsk rossyj- 
skich w czasie oznaczonym przez kongres. “(!)

Jako ostatnia z okoliczności wystawy 
paryskiej publikacya wydana z polecenia au- 
stryackiego ministerstwa oświecenia pojawiło 
się tych dni dziełko: „Oesterreichisches
Vol7cs- und Mittelsćhulwesen in  der Periode 
von 1867 — 1877“ (Austryackie szkoły lu
dowe i średnie w okresie od roku 1867— 
1877.“)

Namiestnik JE x.hr. P o  to  cki ,  bawiący 
tu od soboty wieczora, a udający się na czas 
niejaki do Aussee, dziś wieczorem proszony 
do stołu cesarskiego w Schónbrunn, a to z 
okoliczności obiadu wydanego na uczczenie 
bawiącej tu cesarzowej Eugenii.

cha wojskowego, tern więcej też chłodny j że jest żywiona w skrytośei serca, nikt pe- 
mąż stanu czuje się zniewolonym do ener
giczniejszego użycia swojej zbrojnej siły wy
konawczej. Tak też rzeczywiście będzie.
Pierwsze krwawe starcia wydadzą co do przy
spieszenia i energiczniejszego przeprowadze
nia akcyi okupacyjnej owoce, o których mo
że niezadługo już doniosą nam nowe biule
tyny telegraficzne.

Bardzo słusznie zaopatrzyliście znakiem 
zapytania prywatną depeszę waszą w sobot- 
niem numerze Gazety, podającą doniesienie 
Memoriał diplomatigue o przymierzu austro- 
tureckiem. Memoriał dipłomatiąue wyraża 
się wprawdzie bardzo stanowczo: „Nous 
sommes en mesure d'afftrmer“ i t. d .; z 
tern większą przeto stanowczością niech mnie 
będzie wolno zadać kłam doniesieniu poważ
nego pisma francuskiego. Jak daleko od rze
czywistych między gabinetem tutejszym a 
Portą stosunków aż do przymierza austro- 
tureckiego, poznacie z tąd , że zwłóczone przez 
Portę układy w sprawie Bośnii i Hercego
winy nietylko nie zbliżają się ku końcowi, 
lecz rozmyślnie są coraz to nowemi wybie
gami i żądaniami Porty przedłużane. Nadto 
rząd turecki w sprawie oporu w Bośnii i 
Hercegowinie nie wydaje się być tak zupeł
nie niewinnym, jak z początku mniemano ; 
bezpośredniej winy nawet dziś jeszcze za
rzucić mu nie można, ale wolno posądzać 
go, że opór ten jest mu bardzo pożądany.
Wobec tego wszystkiego niebawem z innego 
niż dotychczas tonu odezwie się gabinet 
austro-węgierski do reprezentantów rządu 
tureckiego w Wiedniu i do samej Wysokiej 
Porty.

Mówiąc już o Memoriał dipłomatigue 
i mając go pod ręką, czemużbym nie miał 
wyjąć zeń dwu szczegółów o wiele cieka
wszych od jego doniesienia o przymierzu 
austro-tureckiem. Petersburski korespondent 
jego, ten sam, który pisuje do Wiener Abend- 
post, tylko że on w organie paryskim nieco 
swobodniej] wyraża to, co w Petersburgu ma
ją na sercu, — korespondent petersburki, 
mówię, zapowiada, że połączenie Bułgaryi 
północnej z południową na wzór połączenia 
Wołoszy z Mołdawią będzie tylko kwestyą 
czasu, a Turcya nie zdoła przeszkodzić temu.
Zapomina szanowny korespondent petersbur
ski, że o połączeniu takiem ani Turcya. ani 
Rossya, ani księstwo bułg^r-kio, żadne wogó 
le państwo zosobna stanowić nie będzie. Nie 
zawadzi jednak z góry mieć j a w n i e  wypo
wiedzianą myśl rossyjską, o której zresztą,

Pierwsze potyczki wojsk 

okupacyjnych.

JUZ

k i , sprowadziły widoczny zły humor na całe 
damskie towarzystwo. Nie zadawano sobie 
subjekcyi, aby się wstrzymać od głośnego 
krytykowania tych zbytków.

— Otóż mi takt pani domu — odzywa 
się Terlikowska do męża — wystroiła się 
sama za wszystkich. Cóż ona myśli, że my 
tu przyszły na oglądanie jej sukni?

— Uważasz duszyczko — prawi na to 
ziewający małżonek — z tą odstającą fryzą 
wygląda jak paw.

  Dziwię się, że mąż na to pozwala —
dodaje pani Gerwazowa, machając aż do 
uprzykrzenia wachlarzem na swoją korpulen
tną osobę. — To tylko zgorszenie dla mło
dych panienek; żebym była wiedziała jak to 
będzie, to wierz mi pa o i , nigdybym moich 
dziewcząt nie prowadziła tam, gdzie się tak 
przeraźliwie dekoltują....

— Ale zkąd to się bierze łaskawa pani, 
na takie drogie suknie? — rzecze, kiwając gło
wą z szyderczem ust zacięciem pani Ludwi
kowska. — Mąż mój , który zna doskonale 
jego klijentelę, powiada, że prócz jednej i to 
lichej upadłości, ma same żydowskie sprawy.

— Zkąd ? — dorzuca z impertynenckim 
uśmiechem Joglowa, wskazując ruchem gło
wy w moją stronę. — A ztąd

Btałem nieopodal tych pań. zajmujących | wąwozie na prawym brzegu Bosny, zamiesz

Wiener Abendpost pisze o wiadomych 
; telegramu krwawych starciach wojsk 

okupacyjnych z powstańcami i z spokojną 
na pozór ludnością w Bośnii i Hercegowinie, 
co następuje:

Wedle wiadomości telegraficznych od 
komendy korpusu 13go, główna kolumna, 
zwyciężywszy wielkie trudności, posunęła się 
dalej w dolinie Bosny, po naprawieniu 
z wielkim mozołem przez wojska techniczne 
komunikacyj, które wskutek ulewnych desz
czów mocno były ucierpiały.

Ludność miejscowości zajętych w ogól
ności zupełuie jest zjednana traktowaniem 
i przyjaźnem postępowaniem c. k. wojsk, 
szczególniej klasa posiadająca, skoro ruch 
wybuchły w Serajewie jawnie charakteryzuje 
się jako komunistyczny.

Już dnia Igo sierpnia generał broni 
baron Filipowicz wysłał był z obozu pod 
Derwentem kapitana z sztabu głównego, 
Milinkowicza z szwadronem 7go pułku hu
zarów dla zrekognoskowania doliny Bosny, 
aby mieć wierzytelne wiadomości o 3tame 
mostów i komunikacyj, nadwerężonych bu-' 
rzą, Lidzie" aby po miejscowościach, przez 
które przechodzić wypadnie, rozdać prokla- 
macye i przygotować ludność na przybycie 
wojsk cesarskich. Nadto polecono kapitanowi, 
aby w większych miejscowościach : Dobeju, 
Magłaju i Zepeach dowiedział się, jakichby 
nabyć można zapasów żywności dla ułatwie
nia pochodu wojskom, ktoreby później tędy 
przechodziły.

Kapitan Milinkowicz przybył dnia Igo 
sierpnia do Doboju, dnia 2go do Magłaju. 
Yfszędzie przyjmowano go na pozór z rado
ścią: szczególniej w Magłaju kajmakam,
medMis (rada) i najznamienitsi mieszkańcy 
oświadczyli się gotowymi do najzupełniej 
bezwarunkowego poddania się, ręczyli za 
spokój w Magłaju i przyrzekli znaczne za
pasy żywności. Kapitan Milinkowicz, dowie
dziawszy się z różnych pogłosek, że w Zep- 
caeh jest zorganizowane powstanie, które 
zamyśla zamknąć wąwóz naszemu pochodo
wi, chciał posunąć się ku Zepeom, aby wy
badać, ile w tych pogłoskach prawdy.

Bez nagabywania dotarł aż do tej miej
scowości, na samym wstępie jednak przyjęto 
go ogniem z bronipalnej. Jeden oddział hu
zarów zsiadł z koni i formował się do po
tyczki na karabiny; wnet jednak przekonał 
się kapitan Milinkowicz, że nie przebije się 
i ruszył z powrotem ku Magłajowi. Magła- 
janie atoli, przedtem tak uprzejmi, zamknęli 
tymczasem drogę między kompleksem bu
dynków, i z domów, tudzież z obu brzegów 
rzeki wzięli zbliżający się szwadron huzarów 
w krzyżowy ogień. Maglaj leży w ciasnym

Dywizye 7ma i 20ta dotychczas nigdzie 
nie spotkały się z oporem i są w dalszym 
pochodzie.

Dawniejsze wiadomości już doniosły o 
wybuchu ruchu rewolucyjnego w Mostarze i 
zamordowaniu kilku urzędników tureckich; 
obecnie dnia 4 sierpnia, przednia straż dy- 
wizyi 18 spotkała się pod O z y  t ł u k i e m  
z 500 powstańcami, którzy na silnych stano
wiskach powitali nasze wojska żywym o- 
gniem. Po krótkiej utarczce, przeprowadzonej 
przez 7my batalion strzelców i jeden bata
lion 27go pułku piechoty wraz z jedną ba- 
teryą górską, przeciwnik porzucił stanowiska 
i cofnął się na Mostar. Z 7 batalionu strzel
ców jest 4 ludzi rannych; przeciwnik pozo
stawił kilku poległych na placu. W nasze 
ręcy dostało się 38 jeńców, jedna chorągiew 
przeszło 100 sztuk broni palnej, wiele amu- 
nicyi i 3 konie. Feldmarszałek bar. Jowano- 
wicz posuwa się ku Mostarowi.

SPRAWY ZA0MBICZBE

generalną kanapę, i rozmawiałem o polityce 
z panem*Gazeeiarskim, gdy ten ruch głowy 
pani Jogiel wpadł mi w oko. Mówię państwu, 
krew mi się zbiegła w żyłach z oburzenia, 
jednak zacisnąwszy zęby, udałem że nie sły
szę ich półgłośnej rozmowy, a swoją drogą 
nadstawiam ucha.

— Widzi pani , że pocieszył się pręd-

kany po w i ę k s z e j  c z ę ś c i  p r z e z  T u r 
k ó w  i ma zamek zaniedbany, panujący nad 
doliną. Strome po większej części urwiska 
bardzo utrudniają zboczenie z drogi i pozwa
lają oddziałom wojskowym poruszać się tyl
ko na drodze tuż nad rzeką. Szwadron hu
zarów przeto musiał przebyć osaczony przez 
zbrojnych mieszkańców wąwóz szybkiem

ko   rzeczą Terlikowska. — Jakie pani mia- ! krokiem (in scharfer Gangart) przyczem, o
ła przeczucie, odmawiając.... Marynia byłaby i ile dotychczas stwierdzono, poległo 70 huza- 
z nim nieszczęśliwą. s rów. Reszta szwadronu z kapitanem Milin-

— O, droga pani — odpowiada na to ] kowiezem i rotmistrzem Paczoną, % pod któ-
z pewną dumą Joglowa — ja nie potrzebuję * rych każdemu po dwa konie ubito, dotarła
przeczucia, ja niech tylko spojrzę raz na czło- ; bez dalszego już nagabywania do naszej 
wieka, a już wysonduję do dna jego duszę.... j  przedniej straży nad rzeką Usorą.

| Generał broni bar. Filipowicz miał dziś
| (dnia 5 sierpnia) ruszyć na Magłaj, aby tam
» przełamać opór i zająć miejscowość.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

(Niem cy i W atykan).
O układach księcia Bismarcka z nun- ; 

cyuszem papieskim Masellą w Kissingen ! 
pisze Magdeburger Zeitung: „Rokowania w ‘ 
Kissingen, jak przypuszczają dobrze zwykle \ 
poinformowane osoby w Berlinie, opierają! 
się na sformułowanych już poprzednio pro- • 
pozycyach kompromisowych kuryi, na które \ 
kanclerz niemiecki zgodził się w zasadzie. . 
Gzy układ pokojowy przyjdzie do skutku, 
czy nie, to wnet się pokaże. Inteneye Sto- ! 
licy Apostolskiej sięgają zawsze jeszcze tak j 
daleko, że musiałaby być przedsięwziętą re- j 
wizya ustaw majowych pruskich i niemiec- j 
kich, dlatego kanclerz może tylko przyrzekać { 
a nie może zawierać układów na własną j 
rękę. Dowiadujemy się, że Rzy m domaga j 
się cofnięcia ustawy o jezuitach i wykreśle-! 
nia z pruskich ustaw majowych przepisu, , 
iż duchowni powinni o swej nominacji u- ’ 
wiadamiać naczelnego prezydenta. Nadto u- \ 
sunięci biskupi mają powrócić na swoje po- 1 
sady. Kurya wie dobrze, że usunięcie bi- ; 
sknpów nastąpiło w skutek wyroków sądo- ■ 
wych, ale stawia ona umyślnie wygórowane i 
żądania, aby w końcu coś przecież uzyskać. 1 
Propozycya porozumienia wyszła od papieża 
Leona a nie od ks. Bismarcka, a okoliczność 
ta nastręcza ostatniemu pewne korzyści. Przy
jaciele dr. Falka stanowczo przeczą, aby mi
nister ten dał się nakłonić do rewizyi ustaw 
majowych. Obecna jego podróż urlopowa do ’ 
Tyrolu jest prawdopodobnie ostatnią, którą f 
robi jako minister. Znajdujemy się w prze
dedniu bardzo ważnych wypadków ; polityka j 
wewnętrzna według wszelkiego prawdopodo-! 
bieństwa przybierze antiliberalny charakter, j 
Ustawodawstwo postarało się jednak o to, < 
aby o tern nie decydowała wola jednego mi- \ 
nistra, lecz aby przy nowem uregulowaniu \ 
stosunków z Rzymem reprezentacja narodu ( 
miała również prawo głosu. Wszakże repre- j 
zentacya ta ma głos także we wszystkich i 
innych kwestyach wewnętrznych i dlatego i 
byłoby nader nierozsądnem przypuszczeniem, S 
iż liberalne zdobycze mogą być od razu l 
zniszczone przez burzę reakcyjną. Liberalni j 
wszystkich odcieni powinni dziś bardziej niż 
kiedykolwiek kierować się hasłem : toujours j 
en redette / “

Frankfurter Zeitung nie przypuszcza, 
aby lokowania między kanclerzem a nuncy- [ 
uszem nie oddziałały w wysokim stopniu na j 
wewnętrzną politykę Prus i państwa nie- j 
mieckiego. Organ ten pisze: „Od urn w ybór-| 
czych zwracają się oczy na Kissingeu gdzie 1 
właśnie w dniu wyborów w starej kw estyi! 
spornej między Agamemnonem a Kalchasem i 
toczyły się spokojne układy. Żadna partya 
nie chce uwierzyć, aby stary spór dał się na 
zawsze załatwić, ale pomiędzy ulicą Wilhel
ma a Oanossą istnieje ogromny szereg sta- 
cyj, na których można przez dłuższy czas j 
bardzo dobrze razem przebywać. Jeśli obie i 
strony odstąpią od swych zasad, czyż poro- t 
zumienie miałoby być trudnem ? Wykazaliś- | 
my już niejednokrotnie, że już zmieniona i 
praktyka władz wystarczy, aby odebrać u s ta -1 
wom majowym znaczenie w punktach, które ! 
głównie napotykały na opór kleru ; na taką j 
praktykę zaś może się władza państwowa \ 
tem chętniej zgodzić, gdy z przeciwnej stro- i 
ny uzyska zapewnienie, że starć zasadni- >l 
czych unikać będzie jak najstaranniej. Nadto j 
Kalchas nie przychodzi z próżuemi rękoma, ! 
poparcie polityki rządowej przez partyę, która i 
stanowi czwartą część pailamentu, jest pod
wójnie cennem w chwili, w której partya 
rządowa wskutek wyborów tak jest wzmóc- ? 
niona, że w połączeniu z centrum posiada jj 
bezwarunkową większość. Książę Bismarck j 
jest praktycznym politykiem a ponieważ wy- j 
borcy odmówili mu większości, dla czegóż 
nie ma się starać zjednać jej sobie jak im -1 
kolwiek sposobem ? Tymczasowy układ z Rzy- j 
mem musiałby od razu zmienić sytnacyę po- j 
lityczną. Centrum pozostawiłoby uchwalenie j 
ustaw wyjątkowych powolnym w tej mierze j 
liberałom i konserwatystom, następnie zaś j 
w połączeniu z ostatnimi stanęłoby po stro- j

V — O   ------ ' "  >-• -J ”
nej polityki. A to wszystko za kilka reskryp
tów do naczelnych prezydentów, a w każdym 
razie także za zmianę w ministerstwie wy
znań cóż może być tańszego? Jak daleko 
doprowadzono sprawę w Kisssingen, nic je
szcze nie wiadomo, ale może już ściślejsze 
wybory, przy których tu i ówdzie zwycię
stwo w walce między liberalnymi a konser
watywnymi kandydatami znajduje się w rę
kach uhramontanów, rzucą nieco światła na 
nici, jakie nawiązano w dolinie Sali."

(Polityczna sytuacja  Tnrcyi.)
Po wymianie dokumentów ratyfikacyj

nych berliński układ pokojowy ws*zedł jńiż 
w życie i stanowi część prawa międzynaro
dowego. Wśród jakich okoliczności główna 
tego traktatu uczestniczka, Porta, wstępuje 
w nowy stosunek, wyjaśnia stambulski ko
respondent. KÓłmsche Zeitung w swym liście 
z 27go lipca : „Jak grad spadają teraz na 
Tureyę alianse. Albo mocarstwa ofiarują jej 
alians, albo też ona ofiaruje go mocarstwom; 
zawsze jednak z równym skutkiem, bo do
tąd żaden z nich nie został zawarty. Hr. 
Zichy, który wszelkiemi sposobami stara się 
w pokojowej drodze wciągnąć Tureyę na 
tory polityki anstryackiej, miał jej ofiarować 
przymierze (?), na mocy ktorego każda wspól
na akcya południowo - słowiańskich państw 
stanowiłaby dla Austryi casum belh. Za to 
miałaby Porta okazać się potulniejszą w 
sprawie Bośni i Hercegowiny i zrzec się 
wszelkich preteusyj do praw zwierzchniczyeh 
i do zatrzymania administracyi cywilnej w 
obsadzonych krajach. Obok tego przymierza 
auslryackiego jest mowa także o aliansie 
greeko-angielskim, proponowanym podobno 
przez Portę. Mówię „podobno1-, gdyż obie 
strony wypierają się, jakoby zrobiły taką 
propozycję. Słychać jednak, że Grecya od
rzuciła taki alians, ponieważ Porta za cenę 
jego nie ofiarowała Grekom Tessalii i Epiru. 
Porta tak rozumowała: „Jeśli będziemy wa
szymi sprzymierzeńcami, to rozporządzać bę
dziecie całą Turcya, na cóż więc odstępować 
wam dwie prowincje ?“ Grecy jednak myślą 
sobie: „Jeśli pewnego pięknego porauku roz
bije się przymierze, to osiądziemy na lod.de. “ 
Zresztą, cała ta kwestya tureeko-grecka 
chwilowo zeszła z porządku dziennego. Gre
cy zażądali wprawdzie przed 5 czy 6 dnia
mi od osmańskiego posła w Atenach Pho- 
tiadesa beja wykonania propozycyj kongreso
wych, równocześnie zaś wręczyli gabinetom
eu ro p ejsk im  w y ja śn ien ie  k w e s ty i, p ro szą c  je
0 szybkie pośrednictwo, ale to wszystko nie 
odniosło dotąd pożądanego skutku. Turcya 
wskazała zupełnie słusznie na to. że przed 
ratyfikacyą traktatu nie można myśleć o ża
dnych rokowaniach a gabinety, mianowicie 
berliński, nie będą zapewne chciały przy
spieszać zanadto ,tej kwestyi. Rząd grecki nie 
jest wogóle tak bardzo niezadowolony a po
dług opowiadania tutejszego posła greckiego 
miał nawet rozpuścić do domu niektóre od
działy armii. Rząd jest bowiem pewny swej 
sprawy. Chwilowe wybiegi Porty uważa tyl
ko za zwykłe opieranie się Turków temu, co 
ostatecznie muszą uczynić. Ton tutejszej 
prasy greckiej jest bardzo umiarkowany
1 przyzwoity; to samo można powiedzieć 
o prasie tureckiej. Jedna i druga są prze
świadczone o tem, że nie można pominąć 
żądań greckich, które stanowią ogniwo 
w historycznych zmiaaaeh obecnej chwili. 
Wyraz „podział Turcy i" coraz bardziej za
czyna się ustalać. Nikt zaś nie jest o tem 
bardziej przekonany jak pierwszy minister 
sułtański Savfet basza, i nikt nie wygłasza 
tej teoryi wobec dyplomatów z większą swo
bodą, jak właśnie on, tak, że choćby dyplo
maci sami o tem nie wiedzieli, od niego 
dowiedzieliby się o niej. Z pomiędzy dyplo
matów obok hr. Zichy, żaden nie jest tak 
czynnym jak ambasador brytyjski. Nie ma 
dnia, w którymby jego pierwszy dragoman 
Sandison, nie był w Udiz-kiosku. Oo oui 
tam knują, wie tylko Ałłach, który chce 
może krajowi zgotować nową niespodziankę. 
W świecie dyplomatycznym szepczą sobie, 
że chodzi o uzyskanie jakiegoś punktu na 
wybrzeżu syryjskiem, prawdopodobnie o Aie- 
xandrette. Derby oświadczył wprawdzie 
w Izbie lordów, że t,a zachcianka gabinetu 
Beaconsfielda spowodowała jego wystąpienie 
z gabinetu. Salisbury zaprzeczył temu. Mima 
to zawsze jeszcze możliwą jest rzeczą, że 
Anglicy rozpoczęli teraz nowe rokowania, 
aby usadowić się w Syryi. Że tym punktem 
będzie Alexandrette, to wprawdzie nie jest 
zupełnie pewnem, od kiedy inżynierowie 
angielscy przekonali się, że tamtejszy port 
jest lichy i że w pobliżu są lepsze. W każ
dym razie ci dyplomaci, którym rozszerzenie 
się potęgi angielskiej nie przypada do sma
ku, powinniby baczniej śledzić kroki amba
sadora angielskiego, aby nie dać sobie wy
płatać nowego figla. Zresztą, bystrzejsi dy
plomaci tutejsi wiedzą, że Anglia ma już 
gotowy casus bełłi z Rossyą. W piśmie Sa- 
lisbury’ego, które poleca Layardowi rokowa
nia o Oypr, nie ma wzmianki o Batumie. 
Ponieważ zaś Batum podług traktatu berliń
skiego, Dabyła Rossya, więc, biorąc rzeca



logicznie, Anglia powinna już rozpocząć
wojnę z Rossyą. Ale rzeczywisty turecko- 
angielski traktat z 4go czerwca uporał się 
już z Baturaem ; okoliczność ta nie prze
szkadza jednakże t emu,  że pomiędzy oby
dwoma dokumentami istnieje wielka różnica, 
która przez opuszczenie Bajazydu w osta
tnim nie została bynajmniej usuniętą."

(Z parlam entu angielskiego).
Na posiedzeniu Izby wyższej z dnia 1

b. m. zwrócił lord Oarnarvon uwagę lordów 
na ustęp poniedziałkowej mowy Beaconsfielda 
który tak opiewał: „Dopóki ci dwaj szlache
tni panowie (lord Derby i Carnarvon) byli 
w gabinecie, dopóty trzymaliśmy się pulityki 
przez nich przyjęrej, sądząc, że są należycie 
przygotowani do działania według tej polityki. 
Gdy jednak nadeszła chwila stosowna, odstą
pili oni od tej polityki, bojąc się odpowie
dzialności, jakaby spadła na nich za jej wy
konanie." „Słowa te — powiada lord Oarnar
yon — mogą wywołać złe wrażenie; są one 
wprawdzie nieco dwuznaczne, a jeżeli szla
chetny lord miał na myśli, że ja, hołdując 
osobnej polityce, przeraziłem się „czegoś" w 
chwili trudności i niebezpieczeństwa, muszę 
to twierdzenie grzecznie, ale stanowczo ode
przeć. Dopóki byłem członkiem gabinetu nie 
zalecałem nigdy osobnej polityki, nie pochwa
lałem odrębnej polityki a w chwili stanow
czej nie unikałem odpowiedzialności za moje 
czyny. Takie postępowanie byłoby niegodnem 
małodusznem, nieuczciwem, byłoby pertidyą 
tak w czynie jak i w słowie."

Na to odpowiedział lord B e a c o n s -  
f i e l  d :  „Milordowie! Mniemam, że znaną 
wam jest polityka gabinetu w ciągu ubie
głych dwóch lat. Ta polityka była wyjaśnio
ną w depeszy przedłożonej tej Izbie. Nie 
zdradzę tajemnicy gabinetowej, jeżeli pomó
wię o niej nieco obszerniej. Rząd Jej król. 
Mości nie chciał mięszać się do sporu mię
dzy Turcyą a Rossyą, dopoki interesa an
gielskie nie zostaną naruszone. Głównym 
momentem tej polityki było to ,’ iż co do 
posiadania i własności Konstantynopola nie 
zajdzie żadna zmiana. Każdy pojmował tę 
politykę w ten sposób, iż na wypadek, gdy
by stolicy Turcyi zagrażało jakie niebezpie- 
czi ustwo, będą tem samem naruszone inte
resa angielskie. Wkrótce po tem stanęła ar
mia rossyjska, tuż pod bramami Stambułu, 
a jeżeli muie pamięć nie myli, powiedziano 
wówczas w gabinecie, że nadszedł czas, w 
którym należałoby przystąpić do urzeczywi
stnienia naszej polityki. Gabinet uchwalił 
działać wt tym duchu. Rezerwy, jeżeli się 
nie mylę, zostały zwołane znacznie później 
po wystąpieniu szlachetnego lorda z gabine
tu; ale akt, który został przez nas wykona
ny, był naturalnym aktem naszej polityki i 
był to nakaz wydany flocie, ażeby wpłynęła 
na wody Konstantynopola. Polityką naszą 
było więc bronić interesów angielskich za
grożonych zajęciem Konstantynopola przez 
Rossyan. Taką była nasza polityka od dłuż
szego czasu a sankcyonował ją sam szlachet
ny earl-, gdy jednak nadszedł czas, w któ
rym należało przystąpić de wykonania tej 
polityki, powiedział szlachetny earl, że nie 
zgadza się to z jego zapatrywaniami dzia
łać z nami wspólnie i dla tego wystąpił z 
gabinetu. Oto, zdaje mi się wierne powtó
rzenia tego, co onegdaj powiedziałem".

L o r d  k a n c l e r z  odczytał następnie 
odpowiedź królowej na adres wystosowany 
do niej przez Izbę lordów w sprawie zamie
rzonych zaślubin księcia Connaught (z księż
niczką pruską). Odpowiedź ta opiewa: „Lo
jalny i uniżony adres Izby lordów sprawił 
mi szczerą radość. Cieszę się bardzo, iż o- 
trzymałam zapewnienie, że Izba lordów przy
łącz a się do m ech  uczuć co do zamierzo
nych zaślubin księcia Connaught, i mam na
dzieję, że za błogosławieństwem boskiem 
zdarzenie to będzie dalszym źródłem pomyśl
ności Mojej Rodziny i narodu Mojego".

W I z b i e  n i ż s z e j  oświadczył kanclerz 
na zapytanie A s h l e y ’a; źe doniesienia, jakoby 
Cypr został odstąpiony pod warunkiem, iż 
Grecya nie otrzyma żadnych dalszych obsza
rów, tudzież jakoby w tej mierze został za
warty tajny układ dnia 31 maja, są pozba
wione wszelkiej podstawy.

Nastąpiły dalsze obrady nad r e z o l u 
c j i  l o r d a  H a r t i n g t o n  a. Dep. Lowe za
stanawia się nad twierdzeniem rządu „że z 
honorem zapewnił pokój." 0  honorze mogła
by być mowa tylko wówczas, gdyby stale 
zakreślona polityka była wykonaną, rząd zaś 
mówił ciągle o niezawisłości i nietykalności 
państwa ottomańskiego i dlatego też minął 
się zupełnie z swoim celem. Siedm mocarstw 
zabrało jakąś cząstkę Turcyi. Oświadczenie 
lorda Beaconfielda, jakoby zwrócono sułtano
wi dwie trzecie obszaru zabranego mu w 
skutek traktatu sanstefańskiegoj, Die wytrzy
ma najlżejszej krytyki. Grecya byłaby w cał
kiem innem położeniu, gdyby była nie słu
chała rady angielskiej, i gdyby była prowa
dziła politykę śmiałą, chociażby nawet z na
rażeniem się na wojnę. Instrukcye lorda Sa- 
lisbury’ego dawane lordowi Odo Russellowi, 
są dowodem, ile „kłamstw" może pomieścić 
się w jednej depeszy.

Gazeta Lwowska z dnia 7 g

P r z e w o d n i c z ą c y  oświadcza, że wy
raz „kłamstwo", jeżeli odnosi się do którego 
z członków Izby, jest nieparlamentarny.

Po bardzo burzliwej scenie odwołuje 
Lowe to słowo i przystępuje do krytyki an- 
glo-tureckiej konwencyi. Jest to kontrakt o- 
bowiązujący dwie strony. Turcya spełniła już 
swoje zobowiązanie, Cypr nie stanie Rossyi w 
drodze do Indyj, bo Rossyą ma tamtędy już 
inną drogę w swych rękach. Rząd nie ma 
prawa wydawać szczupłych dochodów ubo
gich ludzi na politykę, która z narodu tru
dniącego się handlem robi naród zajmujący 
się podbojami. Mówca gani w sposób szor
stki postępowanie rządu , zapomoeą którego 
przyszedł układ do skutku i powstaje ostro 
przeciw nadużyciu przywilejów. Dzisiaj, gdy 
ministrowie wykonują przywileje, ministro
wie, którzy nie mają nic do stracenia, chy
ba co najwięcej swe posady, ma naród wszel
kie podstawy obawiać się nierównie większej 
samowoli, niż wówczas, gdy monarchowie 
wykonywali przywileje, monarchowie, którzy 
mogli być destytuowani. Jeżeli znosiliśmy 
dotychczas cierpliwie grożące nam niebezpie
czeństwo, pochodziło to ztąd, iż wszyscy po
przedni ministrowie mieli się na baczności i 
nie wstępowali na drogę, któraby powikłała 
przywileje z interesami narodu. Nie podobna 
jednak zezwolić, ażeby taki stan rzeczy pano
wał dalej.

Lord John M a u n e r s  mniema, że nie 
należy występować tak ostro przeciw nadu
życiu przywilejów, których w rzeczywistości 
nie nadużyto. Gabinet kierował się ściśle pre
cedensami. Turcya ma tylko kongresowi ber
lińskiemu i konwencyi stambulskiej do za
wdzięczenia, że jest jeszcze dość silną do u- 
trzymania Dardanellów. Gdyby Grecya była 
usłuchała rady Rossyi, byłaby się naraziła 
na wszystkie okropności wojenne.

Lord Napier of Magdala uważa Cypr 
za nabytek bardzo korzystny. Przemawiali 
jeszcze: Chamberlain, Cotton, Krateh-bull- 
Hugessen i inni, poczem odroczono rozprawę.

(Salisbnry i Gladstone).
Markiz Satisbury przyjmował dnia 1 fc. 

m. deputaeyę konserwatywnego stowarzy
szenia z Lancashire i City z Manchester, 
która wręczyła mu adres gratulacyjny i dzięk
czynny za objęcie teki ministra spraw za
granicznych w chwili krytycznej i za sukce
sy odniesione na kongresie berlińskim. De- 
putacyę. przedstawił ministrowi konserwa
tywny deputowany z Manchestru, Birley. Po 
odczytaniu adresu, podziękował Salisbury za 
to uznanie i powiedział między iunemi : 
„Praca dokonana nie potrzebuje obawiać się 
surowej krytyki. Protokoły kongresowe, nie 
zakwestyonowane przez Izbę wyższą, zostały 
zaatakowane w Izbie niższej w sposób nie- 
przyjaźuy i bezwzględny. Niepodobna rni 
wdawać się w szczegóły, ale nie mogę po
minąć uwagi, że zrobiono nam zarzut, jakw- 
byśmy na kongresie zabierali głos tylko za 
uciskiem. Gdyby tak było istotnie, nie oglą
dałbym zapewne u siebie reprezentantów 
najoświeceriszych hrabstw. Na ezem polega 
to oskarżenie, nie wiadomo mi, ale mniemam, 
że łatwo przekonać się, po której stronie 
stali pełnomocnicy angielscy. Jednym z naj
główniejszych rezultatów kongresu jest to, 
że wydarto Rossyi obszar tak wielki jak Ir- 
landya, a znakonity mąż stanu, który w o- 
bee tego faktu śmiał mówić o tłumieniu i 
nieprzyjaźuem stanowisku wobec wolności, 
musiał zapomnieć o kilku najwybitniejszych 
epizodach z historyi najnowszych czasów. 
Jeżeli kto zastanowi się dokładnie nad pracą 
dokonaną, przekona się, że zapewniliśmy 
swobodę wyznań nietylko w Turcyi, ale tak
że w wyzwolonych prowineyaeh tureckich w 
sposób dotychczas niepraktykow'any. Mąż 
stanu, o którym wspomniałem (Gladstone) 
życzy sobie niezawodnie, ażeby Anglia po
zostawała w dobrych stosunkach z innemi 
mocarstwami i ażeby wszystkie narody przyj
mowały oświadczenia rządu angielskiego w 
sposób przyjazny i przychylny. Jeżeliby zaś 
pan Gladstone był życzył sobie podburzyć 
rząd i naród francuski przeciw Anglii, to 
zaiste nie mógł wymyśleć środka stosowniej
szego. Na szczęście, cierpkie słowa jego i 
wznowienie pewnych wspomnień z prze
szłości nie znalazły odgłosu i stosunki na
sze z Fraucyą pozostały nadal bardzo ser
deczne i przyjacielskie. Oo do zagranicznej 
polityki angielskiej objawiły się w ostatnich 
latach dwa prądy. Jedni obawiają się roz
szerzenia wpływu i potęgi Anglii; ci nie en- 
tuzyazmują się sukcesami przeszłości. Po
wtórzenie tych sukcesów przez rząd obecny 
napawa ich bo,jaźnią i troską o nowe 
wydatki i wielkie ryzyka. Uczucie ra
dości z powodu rozszerzenia cywilizator- 
skiej missyi Anglii jest im nieznane. Ta 
szkoła, która odrzuca myśl rozszerzenia 
wpływu i potęgi Anglii, miała w7 ciągu ubie
głych lat wpływ w rządzie, do którego nie 
uprawniały jej bynajmniej sympatye narodu. 
Przeważna część angielskiego narodu hołduje 
jeszcze ciągle starym ideom i tradycyom, 
które zapewniły Anglii tak wybitne stauo 
wisko. W życiu pojedynczego człowieka tak 
samo jak w życiu narodów nie może zapa-

ierpnia 1878.

nować zastój. Zastój, to śmierć! Mieliśmy 
więc dwie szkoły: Jedna chciała w i e l k i e j  
Angli, a druga r n a ł  e ■Demostracye, których 
byliśmy świadkami, przekonały nas, że na
ród angielski stał po stronie w i e l k i e j  
Anglii. Dla rządu ma to nieoszacowaną war
tość, gdy się dowiaduje, że polityka jego od
powiada charakterowi i uczuciom narodu an
gielskiego".

K R O I I K A
— Jego Ces. W ys. A rcybsiąże  

A lbrecht bawi dziś w Przemyślu a wie
czornym pociągiem stanie we Lwowie, gdzie 
zabawi dwa dni i odbędzie przegląd wojsk tu
tejszej załogi.

— P . Zygm untow i K aczkow 
skiem u w W iedniu  p o zw o lił N ajjaśniejszy  
P an  przyjąć i nosić krzyż kom andorski król. 
w łosk iego  orderu korony.

— Fundacye posagowe. Dnia 
24 czerwca 1878 przed południem po mszy 
św. odbyło się w kaplicy św. Zofii we Lwowie 
losowanie z fundacyj posagowych mianowicie: 
a) ś. p. Jana Antoniego Łukiewicza w kwocie 
6290 zł. 63 ct. w. a. b) ś. p. Wincentego 
Łodzi Ponińskiego w kwotach 600 i 300 zł. 
c) ś. p.  Elżbiety Czorkowskiej w kwocie 43 zł. 
47 ct. w papierach i 42 zł. w monecie brzę
czącej. Los na 6290 zł. 63 ct. wygrała Ste
fania A u g u s t y n  sierota z zakładu Sióstr Mi
łosierdzia św. Kazimierza we Lwowie urodzo
na we Lwowie dnia 20 grudnia 1865 r. z ro
dziców ślubnych Antoniego i Zofii Augustynów, 
21sza na 54 losujących. Los na 60,0 zł. 
wygrała Marya P o d c z a s z y ń s k a  sierota 
urodzona w Jaryczowie dnia 30 czerwca 
1861 z rodziców ślubnych Jana i Józefy Pod- 
czaszyńskich, 342ga z porządku losujących, los 
na 300 zł. wygrała Malwina P i r o ż y ń s k a  
urodzona we Lwowie dnia 30 marca 1864 z 
rodziców ślubnych Jana i Maryi Pirożyńskich 
330ta z porządku losujących, nareszcie los na 
43 zł, 47 ct- w papierach i 42 zł. w monecie 
wygrała Helena M y ś l i w a  z zakładu Sióstr 
Miłosierdzia św. Kazimierza we Lwowie, uro
dzona we Lwowie dnia 16 kwietnia 1767 z ro
dziców ślubnych Piotra i Ludwiki Myśliwych 
2 7 ma z porządku losujących 48.

Śm ierć wsirutek prze je
chania. Cypra Stierer wdowa po tapicerze 
licząca lat 66 została dnia 6 b. m. po godzi
nie 10 wieczorem na placu Gfołuchowskicli 
przejechaną i na miejscu zakończyła życie.

Schwytany złoczyńca. Żoł
nierz policyjny Eochmes stojący na posterunku 
przytrzymał w nocy na 7 b. m. Wojciecha 
Kupczyńskiego, który niósł dwa miedziane ra
die i cały tłumok rzeczy i rozmaitych przed
miotów. Sprawdzono tejże nocy, iż Kupczyński 
popełnił kradzież przez otwarte okno z pomie
szkania Anny Piłat pod 1. 17 przy ulicy Ka- 
źmierzowskiej. Zwrócono skradzione przedmioty 
poszkodowanej, a Kupczyńskiego uwięziono

*** I n  flagranti przytrzymały organa 
policyjne Jana Procaka, który dnia 6 b. m. o 
godzinie 9 wieczorem usiłował włamać się do 
zamkniętego pomieszkania nieobecnej wówczas 
Elżbiety Kraft pod 1. 13 przy ulicy Kaźmie- 
rzowskiej.

*** Z uch w ały  złoczyńca, liczący  
około 18 la t, średniego  w zrostu, czarnych w ło 
sów , w bluzce ciem nej i w  czarnej czapce, w y 
r w a ł dn ia 6  b. m. p ięcioreńskow y banknot z 
rąk gapiącego się  na u licy  trzynastoletn iego  
ch łopaka W ilh elm a Strzelbick iego i zn ik ł w oka 
m gnien iu .

*** K r a d z i e ż e :  Organa policyjne a- 
resztowały d. 6 b. m. Maryę Kominek przy
trzymaną na kradzieży mosiężnego żelazka do 
prasowania bielizny w kuchni domu pod i. 29 
przy ul. Kopernika. — Jicie Wilf kelnerce w 
szynkowni pod. 1. 33 przy ul. Krakowskiej 
skradzono bekieszę czarną sukienną, sznurek 
drobnych korali, kartkę zastawniczą opiewającą 
na zegarek i dwa pierścionki, gotówkę w kwo
cie dwóch zł. w. a. w srebrnej i miedzianej 
zdawkowej monecie oraz wiele innych rzeczy. — 
Zeszłej nocy włamał się złoczyńca oknem z 
podwórza do sklepu Mojżesza Połturaka pod 1. 
6 przy ul. Kaźmierzowskiej. rozbił ladę i skradł 

i z niej kwotę 10 do 12 zł. w. a. w bankno- 
i tach reńskowych i w monecie zdawkowej. Pize- 
' ci w stróżowi tego domu, poszlakowanemu o po

pełnienie tej kradzieży, wdrożono śledztwo kar- 
ne — Dnia 4 b, m. wieczorem skradziono 
Henrykowi Filipowskiemu, kucharzowi, w szynku 
pod 1. 52 przy ul. Gródeckiej z kieszeni odzie
nia pugilares z kwotą 22 zł. w. a. w bankno- 
tach pięcioreńskowych i reńske-wyck, oraz dwa 
złote pierścionki. Przeciw kelnerce szynkowni 
poszlakowanej o tę kradzież wdrożono śledztwo. 
Dnia 6 b. m. aresztowały organa policyjne Le
opolda Feclitera i Juliana Strzeleckiego za kra
dzież uprzęży z podwórza domu pod 1. 91 przy 
ulicy Żółkiewskiej. — Tegoż dnia aresztowano 
na Zółkiewskiem znanego złodzieja Antoniego 
Roganowicza. — W nocy na 7 b. m. skradzio
no woźnemu Stefanowi Krzyżanowskiemu pod 1. 
26 przy ulicy Szpitalnej przez otwarte okienko 
ze stołu tuż obok okna stojącego, dużą tybeto

wą czarną sukienkę, kaftanik i pugilaresik skó
rzany z żółtem okuciem z kwotą 2 zł. w. a.

*„.* itOesuinleniia służąca. Dnia 
27 z. m. zmarła w miejscu kąpielowem w Spa
sie Matylda, córka Kopia Rappaporta, kupca ze 
Lwowa. Zmarła miała na palcu pierścionek, 
którego za życia nigdy zdjąć nie mogła. Pier
ścionek ten skradła sługa Franciszka Gału- 
szkiewicz, oraz wszystkie rzeczy, które się jej 
pod rękę nawinęły. Po dokonanej kradzieży zbie
gła Gałuszkiewicz ze Spasa; aresztowały ją we 
Lwowie organa policyjne dnia 6 b. m.

*** Skaleczenie. Dnia 6 b. m. strą
cił robotnik Józef Berkowski z rusztowania pod
1. 13 przy ulicy Majerowskiej Leona Kaufmanna 
kelnera, który spadł i znaczne odniósł skale
czenie. Zbiegłego sprawcę czynu aresztowano.

*** K artę  b an k u  zastawni
czego Nr. 10.610 opiewającą na złoty łań
cuch damski z kluczykiem zastawiony za 40 zł. 
w. a. zgubiono dnia 5 b. m.

*** K radz ież  książek . C. k. stra
żnik cywilno - policyjny Krzyżanowski aresztował 
dnia 6 b. m. w ulicy Blacharskiej znanego 
złodzieja Jana Szymańskiego, który sprzedawał 
książki a mianowicie trzy tomy dzieła Neue 
Weckstimmen i jeden tom dziełka Jalcób Ca- 

sanowa. Książki złożono w policyi; właściciel 
ich niewiadomy.

*** Siedm  k luczyków  i jeden 
złamany na Żelaznem kółku znaleziono dnia 
6 b. m. w ulicy Żółkiewskiej i złożono w po
licyi.

I  Z m arli w ostatnich dniach: w 
Paryżu wyższy oficer byłych wojsk polskich hr. 
Ludwik Bystrzonowski, kawaler krzyża Virtuti 
milit. i wielu innych ; w Jenie sławny botanik, 
profesor dr. Langethal; w Rzymie znany pa- 
tryota włoski, senator Jerzy Trivulzio Palla- 
vicini.

— Przedwcześnie zm arła  kró-
łowa hiszpańska złożoną bądzie na wieczny 
spoczynek w osobnem wspaniałem mauzoleum 
pod wezwaniem Najśw. Panny Almodeny, które 
do kilku łat ma być wzniesione kosztem wielu 
milionów. Król sam przeznaczył na tę budowę 
ze swej listy cywilnej po milion realów rocznie 
aż do je,] ukończenia, książę Montpensier, ojciec 
i księżna Asturyi, siostra nieboszczki, po 
200.000 realów rocznie a królowa Izabela na 
propozycyę syna swego, króla Alfonsa, pozwo
liła na ten cel sprzedać swe brylanty wartości 
15 milionów realów (przeszło 3 milionów fran
ków), które dotychczas złożone były w skarb
cach kościoła Atocha.

— Pam iątka, po Ufapoleonie I .
W hotelu Drouot w Paryżu dnia l b .  m. 
sprzedany został przez publiczną licytacyę je
den z „historyczuyoh" kapeluszy Napoleona. I. 
Jest to pamiętny oryginalnością trójgraniasty 
kapelusz, który cesarz ów nosił podczas kam
panii rossyjskiej Darował go później kamerdy
nerowi swojemu Evrard, w którego rodzinie 
pamiątka ta przechowywała się aż do ostatnich 
dni. Malarz bitw Armand Dacmarescą na
był go za niską stosunkowo cenę 175 franków.

— Szarańcza , według telegramu 
dziennika Times z Kalkuty, pojawiła się w 
drugiej połowie lipca w krainie Madras i zrzą
dziła tam wielkie spustoszenia. W skutek tego 
drożyzna artykułów żywności w wielu okolicach 
Indyj wschodnich wzmogła się w sposób, wzbu
dzający obawy. Wicekról zażądał pomocy i wska
zówek z Londynu. Wiadomo, że już od dwóch 
lat Indye wschodnie nawiedzone są klęską nie
urodzaju, do której oto przyłącza się nowa.

— Pow ółlż . W skutek przerwania 
chmur dnia 31 lipca trzy gminy w okolicy 
Hainburga nawiedzone zostały straszDą powo
dzią, w której dwóch włościan utonęło, wiele 
budynków uległo zniszczeniu, i cały prawie do
bytek mieszkańców poszedł z wodą.

— Osobliwszy t r y b u n a ł .  Z Kon
stantynopola otrzymała Pól. Corr. następującą 
wiadomość: „Z powodu ostatnich zajść, które 
miały na celu oswobodzenie detronizowanego 
sułtana Murada, uwięziono wszystkie żony te
goż i odstawiono je do tak zwanego gwieździ
stego kiosku, gdzie w tej chwili przesłuchiwane 
są przez umyślnie dla tej sprawy ustanowioną 
kómisyę, złożoną z czarnych i białych eunu
chów (dozorców haremowych)."

— W  walce w yborczej, której 
widownią w zeszłym tygodniu były Niemcy, 
odegrała rolę także niewinna kawa. W jednym 
z najwięcej czytanych dzienników drezdeńskich 
na dzień przed wyborem pojawiła się była na- 
stępująca odezwa „grona oszczędnych gospodyń": 
„Gospodynie drezdeńskie! Przestrzeżcie swych 
mężów, ażeby nie głosowali na pana v. Friesen. 
Tenby sprowadził na nas podrożenie kawy i 
znówby przez to uszczuplił nasze środki utrzy
mania domu, podatki bowiem i tak coraz wię
ksze ! “

— P rzew rót państwowy w Abis- 
synii, o którym niedawno donosiliśmy, według 
ostatnich wiadomości, jakie nadeszły z Massuy 
do Rzymu, nie nastąpił wskutek dobrowolnego 
zrzeczenia się przez króla Menelika, ale w na
stępstwie zwycięskiej kampanii tego ostatniego 
przeciw królowi Janowi.

— Ośm ioletni samobójca. W 
Podiebradzie przed kilkoma dniami ośmioletni 
chłopczyk, ukarany przez rodziców za to, że w



cudzym sadzie pozwolił sobie zrywać owoce, nu i jeżeli nie są znani już komisyi, dołączyć 
uciekł z domu. odgrażając się, że już nigdy nie do oferty certyfikaty uzdolnienia do liwerunków 
powróci; w istocie po dłuższem wałęsaniu się wystawione przez Izbę handlową i przemysło- 
mały przestępca pobiegł ku stacyi kolejowej i wą lub przez władze gminne. Bliższe warunki 
w chwili kiedy się zbliżał pociąg, rzucił się licytacyjne mogą interesowani przejrzeć w biu- 
pod jego koła i został zgnieciony. ' rze Izby handlowej i przemysłowej w godzi-

  W ystaw a  k ra jow a  ,  mająca ; Dae^ urzędowych.
potrwać cztery tygodnie, otworzoną została d. 1
sierpnia w Innspruku.

lila m iicliy środkiem bardzo sku-
-r- W icdeil, 5 sierpnia. Na dzisiejszy 

larg na bydło rogate spędzono towaru z Ga-
tecznym a niewinnym ma być pieprz tłuczony p • j 3g i ', , zt z Węgier 1469 szt.. niemm-
i zagotowany w mleku, a następnie postawiony .; ekj m  gzt razem 3013 szt„ czyli o 75
w otwartem naczyniu na oknie lub stole. Tak i więcej niż przed tygodniem. W tej
przynajmniej utrzymuje gazeta gubernialna ko- .< ]i(?zbie hyło 113 bawołów. Nadto zapowie-
wieńska. dziano 10S2 sztuki bydła konhimaeyjnego na

— Podstaw a d la  olłelislcn zwa-  ̂ środę. Targ dzisiejszy był znacznie więcej 
nego Igłą Kleopatry i niedawno sprowadzonego ; ożywiony niż przed tygodniem i w ogóle 
z Egiptu do Londynu, gdzie ma być ustawiony ‘ więcej od dawniejszych; jednak co do cen 
na wybrzeżu Tamizy, jest już wybudowaną. [ niemal żadna nie zaszła zmiana;  towar prze- 
W tych dniach nastąpić miało ustawienie sa- 1 dniowyborowy stosunkowo nawet trudny był 
mego obelisku. do pozbycia. Do południa sprzedano wszyst-

— n iebezpieczna żegluga. Mały ; ko. Płacono : opasy galicyjskie 54—56, wę- 
statek z masy papierowej o którym przed nrie- ; gierskie 521/3 —55'/2. wyjątkowo 56, niemie- 
siącem opowiadaliśmy, że z dwiema osobami na ; cirie 55— 57, krowy 50—53, buhaje 50—52, 
swym pokładzie wypłynął z Bostonu udając się 1 bawoły 42— 47 za 100 kilo martwęj wagi. 
przez Atlantyk do Hawru dnia 1 b. m., zawi- j W Paryżu dnia Igo b. m. przy sła-
nął do angielskiej przystani Mallyon Cove, w , bnącej z powodu upałów tendencji utrzy- 
Kornwallii, ponieważ panujący ciągle wiatr i mały się jeszcze ceny ostatnie: płacono wo- 
wschodni nie pozwolił mu dotrzeć do Falmouth. ły po 75—90 ctm., skopy po 90 clrn. do 
Łódź ta, nazwana Nautilus, ma zaledwie 19 f 1.02 frk. za % kilo. 
stóp długości, 6 szerokości a 2 stopy i 3 cale j 
pogłębienia. Jest to najmniejszy z pewnością ze • 
wszystkich statków, jakie kiedykolwiek przeby
ły cały ocean Atlantycki, a żeglarzami którzy 1 
dokazali tej ryzykownej sztuki, są bracia Au- ; 
drew. Z opowiadań ich wypływa, że w połowie 
drogi z Ameryki do Europy zaskoczeni zostali j Biuletyn Wiener Abendpost datowany
słotą i mgłą, a morze tak hyło wzburzone, że s 5 sierpnia przynosi wiadomość o całym sze- 
łodzią ich rzucało jak piłką. Cała podróż ich 1 rPgU nowych potyczek, jakie postępująca na- 
trwała 48 dni; oprócz małej przygody jeszcze f przód armia okupacyjna stoczyć musiała z 
u wybrzeży amerykańskich nie mieli w drodze . powstańcami w dolinie Bosny. Z doniesień 
groźniejszego wypadku. Przy pomyślnym wie-1 tych wynika, że zasadzka w Maglaju nie by- 
trze śmiałkowie, których zdrowie ma być w y-; Ja faktem odosobnionym, lecz że w B o śd ii 
borne, popłyną dalej, do Hawru. ( zorganizowano formalne powstanie w celu

dzie żadnej winy Rossy!, tylko naturalny, ce s t ł u m i o n o  c z w a r t y  w y b u c h  
sy™ v yi 8ł0Wian> prg ■ p o w s t a n i a  T u r k ó w  w G r a c a -wosławnyeh do słowiańskiej, prawosławnei 1 • n , , . .

Rossy i." n 1 cy.  Ze  s t r o n y  a u s t r y a c k i e j
   —— ■— r a n n i  p o r u c z n i k  V u k m i r o v i c  i

n, , , , • 4 ż o ł n i e r z e  70 p u ł k u  p i e c h o t y .Ukupacya austryacka ma zresztą jeszcze T) . , . ę . . ‘ ■ ;
i innych nieprzyjaciół, którzy ze swej strony 0 ni i ę d z y w z 1 ę t y n n  do n i e w o l i  
dołożą wszelkich starań, aby ją ile możności T u r k a m i  j e s t  IB r a n n y c h ,  l i c Z -  
utrudaie. Inspirowany widocznie cetyński ko- ~ - - u : z 1. - • - 1
respondent Nowoje Wremia pisze pomiędzy
m nem i: W Hercegowinie żyje 126.000 pra
wosławnych 85.000 mahometan i 40.000 Ka
tolików. Okręgi Mostar i Newesinie mogą do
starczyć 3000, okręgi Srbci, Bilek 1 Gacko 
5000 ludzi uzbrojonych bez wyjątku w ka
rabiny systemu Kruka i Henry - Martiniego. 
Ludność zwraca jeszcze ciągle swe oczy na 
Czarnogórę, wie ona. że w razie okupacyi 
austryackiej wolność jej rozpoczęłaby się do- 
pie z upadkiem monarchii habsburgskiej. Cóż 
tedy Czarnogóra uczyni? Czarnogóra oficjal
nie zachowa się biernie, jak w roku 1869 

‘ podczas powstania w Kriwoszje, ale Czarno-

b a z a b i t y c h  n i e w i a d o m a .
Komenda XIII korpusu donosi o 

b. m., że z trzech promów przewozo
wych na Bośnie pod Dubojem dwa 
były niezdolne do użytku, wskutek 
czego bardzo spóźniło się przewie
zienie oddziałów przeznaczonych do 
osłony lewego skrzydła. Kolumna mo
gła rozpocząć marsz dopiero o 12 go
dzinie, gdyż postawienie mostu na 
Usorze wymagało wiciu godzin. N ie
ustanny deszcz wypełnił potoki, zni-

OSTATMA POCZTA

— W ydoskonaleu ie  fotografii. ! sta wierna zbrojnego oporu okupacyi austry-
Zamieszkały 'w  Zagrzebiu fotograf p. P. Pom- j ackiej. Depesze dotychczasowe mówią zawsze 
mer, Duńczyk, wynalazł sposób zdejmowania tylko o powstańcach muzułmańskich, z cze- 
odbić fotograficznych z każdego przedmiotu w * S° wnosieby można, że tylko ludność ture- 
przeciągu dwóch sekund. Dokładność zdejmo- i cka chwyciła za broń. Nasuwa się więc mi- 
wanych według pomysłu Pommera fotografij, j mowoli pytane, czy Porta nie ma jakiego 

być nadzwyczajną. I genewski fotograf B ris-1 udziału w tym zbrojnym ruchu ludności.ma
sonas dokonał niedawno podobnego wynalazku, j który, pomijając chwilowe^ trudności, mn-I 
jego sposób jednak wymaga w przecięciu trzech 
sekund czasu dla dokładnego odbicia fotografi
cznego. Przeciwnie przyrząd Pommera działa z 
taką szybkością, że odbicia jego po dwóch se-

ostatecznie wziąć może fatalny koniec nie- 
tylko dla sprawców i uczestników ale i dla 
całej prowincji, a nawet i dla samego rządu 
tureckiego. Porta odgrywała dotychczas wo-

kundach zaczynaja już tracić na dokładności i . b<c okupacji austryackiej rolę dość szczegól- 
zacierać sie - Pełnomocnicy jej na kongresie podpisali

-  w y p a d e k  Ą j g  *  i
w 4,0dę “ ,ra '  fckckiego; peloomocnie, podpisali
tamtejszy, Stanisław Strojnowski, u ą p zy | trakt.at pokojowy, w którym mandat
padkowo kąpiąc się w Wisie. Stroiuowski uio- ■ -
dził się roku" 1820 na Wołyniu, nauki uni
wersyteckie odbył w Kijowie, następnie służył 
w wojsku rossyjskiem i otrzymał stopień pod
pułkownika sztabu głównego. Od r. 1862 mie-

górcy będą każdej chwili gotowi do wyswo- szczył niektóre komunikacje, wskutek 
bodzenia swych braci hercegowińskich. Pe- czego marsz był nadzwyczajnie wstrzy- 
wień Hercegowińczyk powiedział mi: „Jeśli many. P i e r w s z y  p a t r o l  p r z e 
byliśmy w stanie bronić się przeciw boba- d n j “ - s t r a z y  z o s t a ł  p o w i t a n y  
terskim Turkom , to walka z „Niemcami n f  >■
będzie dla nas tern łatwiejszą, gdyż jesteśmy k a r a  oi n o w e  mi  s t r z a ł a m i  przy 
dziesięć razy liczniejsi od Krywoszjanów przed znacznym skręcie Bosny na północ od 
10 laty... Gały naród pamięta słowa księcia Kośny. Muzułmańscy powstańcy usta- 
Nikity: „Hercegowina musi być rnoją!" przy- wili swoje siły na korzystnie po nad
! d o r nlh -ktÓr̂ u  Z0Stał° apeł'  > doliuS wysunietem wzgórzu. Podczasmonę. Książę Nikita przyrzekł formalnie ga- i £,n/ tu  • i j. >• t <• 
binetowi wiedeńskiemu, że nie będzie agito- i ^  f j  P l  i piechoty podjął na fron- 
wał w Hercegowinie, ale istnieje tam przy- lekttą, wstrzymującą potyczkę, wy
słowię, które mówi: „Tylko dzieci i kobiety słano jego część znaczniejszą celem 
można rozbroić11. Do naczelników hercego- obejścia lewego skrzydła. Ża tern woj-
winskich powiedział zaś książę: „idźcie i skiem postępował 27 batalion strzelców 
róbcie, co wam się podoba, obecnie me mo- ; • ■ i i  i- • 7 .
gę wam dopomódz, ale przyjdzie czas, w któ ’ batalion pułku piechoty 52.
rym Bóg zlituje się nad wami. Ozurnogórcy Wooec nadzwyczajnych trudności tere- 
zaś powiedzieli im . „Bylibyście babami, gdy- nu kolumna mogła tylko powoli posuwać 
byście wpuścili nieprzyjaciela do swego kraju. sie naprzód. O godzinie 5 1/? oddziały 
Wywalczcie sobie wolność. Walczyliście już- 2 7  pułku piechoty zaatakowały po-
przeciw jednemu nieprzyjacielowi, walczcie 4 , / ,  / . s  v \  ,
przeciw drugiemu, który nie jest tak si lnym; Slluie, ale posuwały Sie tyl-
a my i tym razem przybędziemy wam w ; ko powoli naprzód. Z kolumny posu- 
pomoc.“ > wającej się od prawego brzegu Bosny,

--------------- - ’ przybyły w tej porze przednie straże
Ŵ K o n s t a n t y n o p o l u  wieje podobno j Pu lk u  teze1^}- 7 i zaraz potem po- 

znowu wiatr rossyjski. Mówią tam głośno o j t y c z k a  w z i ę ł a  o b r ó t  p o m y ś l -  
bliskiem ustąpieniu Wielkiego Wezyra S a - !- n y .  O g o d z i n i e  s i ó d m e j  w ie- 
v f e t a  baszy i zastąpienia go osławionym ; cz o r e m p o w s t a ń c y  r z u c e n i  zo- 
M a h m u d e m  N e d i n e m .  Sułtan niezado- 1 g f a  j j[ 7jq w s z y s t k i c h

ten się im; i sułtan ratykował traktat i 
uznał ” formalnie jego moc obowiązującą dla 
państwa ottomańskiego. Mimo to zwlekała 
Porta rokowania co do sposobu wykonania 

_  - . .- . , tego mandatu, stawiając warunki, na które
szkał stale w Warszawie i wydawał Geografię, »d austryaeko - węgierski w żaden sposób 
na ogromną skalę pomyślaną, której wszakże . J ^  mó ,  jeżdi ^  ^  ^
tylko bardzo obszerny tom pierwszy, odznacza 
jacy się gruntownem opracowaniem, ukazał się 
dotychczas z druku. W roku 1873 wyszła jego 
„mapa Europy" na czterech arkuszach, później 
trzytomowa książka dla młodzieży „Ziemia i jej 
mieszkańcy" i t. d. Strojnowski był także współ
pracownikiem szacownego wydawnictwa „Eney- 
klopedyi kościelnej" wydawanej w Warszawie 
staraniem księdza Michała Nowodworskiego, oraz 
zamieszczał artykuły w różnych pismach cza
sowych. Wielki miłośnik dzieł rzadkich i cen
nych literatury ojczystej, łożył na nie wszystkie 
swe oszczędności i zostawił zbiór godny oka 
znawcy.

GOSPODARSTWO I HANDEL
Galicyjska Kasa Oszczędności 

we Lwowie.

Stan wkładek dnia 1 łipca 1878
b y ł .................................zł. 10,454.090 37

Od 1 do 31 łipca 1878 włożyło 
2953 etron zł. 490.067 34 

odebrało 3222 str. 445.529 91
przybyło więc 44,537'43 

Zatem ogół wkładek dnia 31
lipca 1878 . . zł. 10,498.627-80

* W  c e l u  * » b e * p ie c w e n la  siana 
dla stacyi wojskowych we Lwowie, Przemyślu,
Jarosław iu, Samborze, Stryju, Sanoku, Brzeża- 
uach, Brodach. Monasterzyskach, Rohatynie, Bu- 
czaczu, Wielkich-Mostach, Siedliskach, Złoczo
wie, Żółkwi, Gródku, Hruszowie, Jaworowie,
Szkle, Sądowej-Wiszni i Mościskach, odbędą 
się w c. k. wojskowym magazynie prowianto
wym we Lwowie licytacye dnia 20, 22, 26 
28 sierpnia 1878:

PP. przedsiębiorcy i producenci refiektu- c, „
jacy na te licytacye mają swoje pisemne oferty I widzi Austriaków, bo przeczuwa w nich
wnieść w powyższych dniach najdalej do godz. j prześladowców swej religii, przyłączyła sie
11 przed południem do zarządu tegoż magazy- * do ruchu muzułmanów, ale w tern nie bę-

wolony jest z Anglików, który od czasu kon- 
wencyi z 4 czerwca traktują go jak swego 
wazala. Słychać, że Anglia nie kontentujac 
się Cyprem, nabyć chce na własność także 
wyspę M i t yl e  ne, która z powodu bliskości 
Dardanellów ma wielkie strategiczne zna
czenie.

K w e s t  y a  g r e c k a  zaczyna przy
bierać postać dość groźną a to wskutek i n- 
t e r w e n c y  i Francyi. Ambasador francu
ski. p. F o u r n i e r , na audeneyi pożegual-

pacyi nie miał być udaremnionym. Tak więc 
nadeszła chwila okupacyi, a władze tureckie 
w Bośuii i Hercegowinie nie zawiadomiły 
oficjalnie ludności o tem, co ma nastąpić, nie 
wskazały jej, w jaki sposób zachować się 
ma wobec wojsk austryaekich. Natomiast 
dochodziły wiadomości o dwuznaeznem 
zachowaniu się niektórych baszów, i o 
jakimś proteście siedmiu pieczęciami za
opatrzonym , który usiłuje złożyć na 
Austryę odpowiedzialność za przyszłe wy
padki. Wprawdzie pierwszemi ofiarami tej 
dwulicowości padli w Mostarze sami dostoj
nicy tureccy, ale nie jest to jeszcze dowo
dem, aby Porta była obcą temu wszystkie
mu co w Bośnii i Hercegowinie dzieje się od 
pewnego czasu. Powstanie w górach Rhodo- 
pe notorycznie popierane przez rząd turecki 
i liga albańska są poszlakami zbyt silnemi, 
aby i w tych najnowszych zajściach nie do- \ 
myśląc się tajnej działalności rządu, który ‘ 
złożył już nieraz dowody, że w grze intryg | 
jest nieprześcigniony. ;

f

Zdaje się zresztą, że nie sama tylko ' 
Porta mąci wodę w Bośnii. Dzienniki ros- $ 
syjskie w sposób charakterystyczny zaczyna
ją umywać ręce od tego, co się dziać będzie 
na widowni okupacyi austryackiej. „Austrya, j 
powiada Gołos. a za nią może cała Europa ; 
głosić będą niezawodnie, że nieprzyjaznemu 
przyjęciu armii austryackiej w prowincyach 
słowiańskich, winne są intrygi rossyjskie, 
knowania emisaryuszów, wysłanych od ko
mitetów paiHawistyeznyeh i t. d .“ „Tymcza- ( 
sem •— winna temu Turcja i tylko Turcja. ' 
Konwencja austryaeko-turecka, jak wiadomo, ; 
nie przyszła do skutku, dlatego też Porta 
porusza wszelkie sprężyny, aby ekupacya uu- 
slryacka, bez jej zgody przedsięwzięta, spo
tykała wszędzie krwawy opór. Nic w tem 
nie byłoby dziwnego,  powiada dalej Gołos, 
gdyby i ludność prawosławna, która niena- 1

, , p o z y o y j
k n K o ś n i e .  O ile doniesiono, stracił' 
pułk rezerwy 27  j‘ednego żołnierza, 
pułk rezerwy 7 także jednego żołnie
rza. Ranni w pułku 27 podporucznik 
Tamponi i 5 żołnierzy, w pułku 7 trzej 
żołnierze. Batalion strzelców 27 i bat. 
pułku 02 zdążyły właśnie w chwili, 
gdy powstańcy uciekali do Kośny. 
Powstańcy znajdować się mieli w sile 
1500 ludzi. Radosne spełnienie obo
wiązków ze strony wszystkich oddzia-nej u sułtana zażądał w tonie energicznym, 

aby Porta ukończyła raz z Grecyą, oddając ; łó w  W po ty czce , z a s łu g u je  tem  w ięcej 
jej terrytorya przyznane przez kongres. Suł- i n a  p o ch w ałę , ile że żo łn ierze  b iw ak u -
tan zapewnił ambasadora, że rząd jego żywi j Q m  mof ry m terenie i wskutek bez-
względem Grecji jak najlepsze intencje, V  , ........................
ale oglądać się musi na usposobienie ludności uciążliwych dróg nadzwy-
mahometańskiej, która spełnieniu uchwał ; czajn ie  byli znużeni. W ieczo rem  w oj- 
kongresu co do Greeyi stanowczo jest prze- , sko biwakowało na zajętych pozycyach, 
ciwną. Na to oświadczył F o n  r u i  e r , że ale nie mogło się pokrzepić, gdyż 
Franeya musi nalegać na spełnienie uchwał - zn o w u  deszez zaezca ł  p adad
kongresu w tei sprawie i ze w razie zawi- • ■ „i , ° L nr i • i
kłań ze zwłoki wyniknąć mogących, nie Rieustannej słoty marsz na Maglaj od- 
mogłaby pozostać bierną. \ b y w a  s ię  dalej.

—  ----- ) M o s t a r ,  6 sierpnia. Według
Agencya Stefaniego donosi z Rzymu 5 < doniesienia z Serajewa H a d ż i  L o j a  

sierpnia: „W skutek rozmowy ks. Bismarcka p r o k l a m o w a ł  r e u g i j n ą  u s t a w ę  
z nuncyuszem M a s e l l ą ,  nakazano w W a -  k o r a n u  (szerat)  jak o  wyłącznie obo-
tykanie wypracować instrukcye dla ducho 
wieństwa katolickiego w Prusiech. Nie jest 
rzeczą nieprawdopodobną, że kardynał Le- 
dócbowski wróci do swoich dyecezyi w Po
znaniu i Gnieźnie. Masella oczekiwany jest 
w Rzymie, aby ustnie zdać Papieżowi sprawę. 
Bezzasadnem jest twierdzenie, że msgr. 
Czacki udaje się do Petersburga. Rokowania 
między Watykanem a Rossyą, prowadzone

wiązujący kodex cywilny. W skutek 
tego w z m o g ł o  s i ę  w z b u r z e n i e  
m i ę d z y  l u d n o ś c i ą  c h r z e ś c i a ń -  
s k ą .

W iedeń , 6 sierpnia. Polit. Corr. 
zaznacza w swojej berlińskiej kore-
spondencyi, że ze s t r o n y  n i e m i e -

będą w Wiedniu. Układy między Anglią a c k i e j  m u s i a ł a  b y ć  w y w a r t a  
Watykanem będą na chwilę zawieszone, a n i e m a ł a  p r e s s y a ,  aby Porte któ-„i—  a , 1 ,, fł c J

rej ponowna prośba o przedłużenie 
terminu raiyfikacyi została odrzucona,

to w skutku trudności, jakie się okazały pod 
względem przywrócenia stosunków i atrybu- 
cyj odnośnych reprezentantów."

W iedeń , 6 sierpnia. C e s a r z  
w y j e ż d ż a  dziś o godzinie 10 wie
czór do T e p 1 i t z a wróci ztamtąd 
do Wiednia pojutrze rano.

W iedeń , 6 sierpnia. Wiener

skłonić wreszcie do ratyfikacyi tra 
ktatu berlińskiego.

Według Polit. Corr. hr. C o r t i  
o t r z y m a  od króla włoskiego wkrótce 
n a d z w y c z a j n e  o d s z c z e g ó l n i e -  
n i e .

Z Konstantynopola donosi Polit. 
Corr.: Karatheodory basza otrzymał już 
instrukcye co do k o n w e n c y i  z 
A u s t r y ą  z a w r z e ć  s i ę  m a j ą c e j .  
Porta trwa w żądaniu, aby oznaczonoAbendpost donosi: Komenda 20 dywi- 

zyi wojsk telegrafuje: D z i ś  (5 sier- termin okupacyi. W razie, gdyby po- 
pnia) po  2 1/i g o d z i n n e j  p o t y c z -  rozumienie nie przyszło do skutku,



Karatheodory otrzymał polecenie, aby 
wrócił do Konstantynopola.

W sprawie komisyi dla r e g u ł a -  
c y i  g r a n i c  G r e c y i  ma Porta wy
dać memoryał do mocarstw wyjaśnia
jący żądania Grecyi.

Layard przyjmował deputacyę 
p o w s t a ń c ó w  z R h o d o p e  miano
wicie z doliny Ardy. Peputacya, w rę
czając memoryał oświadczyła, że p o 
w s t a ń c y  n i e  z a n i e c h a j ą  o p o r u  
s t a w i o n e g o  r o s s y j s k i e j  o k u -  
p a c y i.

Z Aten donosi Pol. (Jor.-. Ustawo
dawcze zgromadzenie na wyspie Sa
mos uchwaliło zmianę formuły przy
sięgi, według której sułtanowi nie bę
dzie wiecej składaną przysięga na 
wierność lecz tylko na obronę intere
sów ojczyzny.

B u d a p e s z t ,  6 sierpnia. Dotąd 
zn a n y  jest rezultat 168 w y b o r ó w .  
Z tego przypada 104 na liberalne stron
nictwo, 80 na połączone frakcye opo- 
zycyi, 17 na najskrajniejszą lewicę. 4 
na narodowców, 5 na kandydatów sto
jących po za stronnictwami a w 3 
okręgach odbędą się wybory ściślej
sze.

R z y m ,  6 sierpnia. W kołach 
katolickich zapewniają, że między ks. 
B i s m a r c k i e m  a M a s e ł  l a  ułożone 
zostały następujące warunki: Proste
wznowienie konwencyi, która istniała 
przed zerwaniem stosunków ; amnestya 
co do wszystkich przestępstw popeł
nionych w* Prusiech przeciw ustawom 
kościelno-politycznym; powrót księży 
i biskupów wydalonych od roku 1872, 
obsadzenie reszty posad kościelnych 
według reguł przestrzeganych przed 
zerwaniem stosunków. Zastrzega się 
kwestyę interpretacyi ustaw ogłoszo
nych. W atykan zbada te propozycye 
i zaraz da odpowiedź stanowczą.

W iedeń , 7 sierpnia. (Tel.pryw.) 
Dzienniki zapisują pogłoskę, że ma 
nastąpić d a l s z a  m o b i l i z a c y a  
d w ó c h  d y w i z y i .

Porta oświadczyła, że nie może 
przyjąć na siebie żadnej odpowiedzial
ności za w y p a d k i  w B o ś n i i  i 
H e r c e g o w  i ni e .

W iedeń , 7 sierpnia. (Tel.pryw .) 
W edług prywatnej depeszy Tagbl. z 
Zagrzebia przygotowują się tam uro
czyste owaeye z powodu w k r o c z e 
n i a  w o j s k  a u s t r y a c k i c h  d o  
B o ś n i i  i H e r c e g o w i n y .

F a di ej e w bawi w Oetynii i ciągle 
p o r o z u m i e w a  s i ę  z p o w s t a ń 
c a m i  h e c e g o w i ń s k i m i.

W iedeń , 7 sierpnia. (Tel. pry w.) 
Konferencye nuncyusza M a s e l ł i  z 
ks.  B i s m a r c k i e m  trwają ciągle. 
Nuncyusz zabawi w Kissingen jeszcze 
cały tydzień. Ks. Bismarck złożył mu 
drugą wizytę i konferował z nim pół 
godziny. Rezultat tej konferencyi skło- 

I ni może ministra Falka do wzięcia cly- 
missyi.

W i e d e ń  , 7 sierpnia. Wiener 
Ztg. ogłasza cesarskie rozporządzenie, 
którern dodatkowo do rozporządzenia 
z dnia 29 lipca zezwala się także na 
t y m c z a s o w e u ż y c i e  b a t a l i o 
n ó w  s t r z e l c ó w  Nr. 79 i 80 z dal- 
matyńskiej milicyi krajowej po za te- 
rytoryum  państwa.

TeSsgrafowany kurs wiedeński
W i e d e ń ,  6 sierpnia 1878, godzina 2. 

min. 18 Losy kredytowe 162-50, Węg. ak.-yp 
kredyt 232*50. Akcye angin-auetr. 111-75, 
Akcye banku Union 73 —, Akcy« kolei Ka
rola "Ludwika 240-50, Akcye kolei półtm-uo- 
204-25. Akcye kolei południowej 77-— . Akwn1 
kolń Aifold 125 50, Akcye kolei Eiżbiety
172- , Akcye kolei Lwow-Ozeruiow. 135 25.
Akeyr ' kolei węg. północno-w jchodrU' * 23 — , 
Akcye kolei Rudnia 123 50. Akcye kolei 
Albrechta 93'—, Węg. oblig. paust^ w zło
cie 68-25. Galie- oblig. indemo. 84-— . Losy 
z r . 1864 142-50, Akeye kolei, siedmiogro L ■ 
kiej 118— , Akcve btaku obrotowego 108-— , 
Lor tureckie 29-50. Akcye kolei weąy-galic. 
90*— , Akcye kolei państwowej 265 — . 
Akcye banku związkowego 118 25, Rubel oa- 
pierowy l -217s Wiedeńskie l osy—- —, W ę
gierskie losy 85-— [ylirk ais a 57-— Wę
gierska r e n ta  U-woso (Jenie spokojne.

W i e d e ń ,  dnia 6 sierpnia, godzina 
8, minut 58. Akcye kredytowe — '—, An- 
glo-anstr. 112-—, Akcye banku Union — .— . 
Kolej Kar. Ludw. 240;50, Południowa 76 75, 
Renta pap. — ■—, Galie. bank. hyp. 90.75. 
Gal. oblig. indemn. 84-— , Gal. listy zastaw, 
banku włość. 91"— . Losy z r. 1860 — •— , 
Napoleonsdor — , Bubel papierowy 1-21— , 
Usposobienie — .

W ie d e r i  , dnia 7 go sierpnia, godzi 
na 10 minut 45 Akeye kredytowe 261-80.

Anglo-Austr. 110 —, Uni< ~ha-ik 72-— Ko
lej Karola Ludwik 240'— , p- ’ LoJows 76 — 
Bubel papierowy 1-211/*, Gal. n ,.v;.
— Gal. listy ndenmizaoyjue —• r' ' 
bank rustykalny — .—. Lu»y z r. 186* —,
Napoleonsdor 9'27. Usposobień ospałe.

W  nieobecności redak to ra  odpowiedzialny za redakcyę
Dr. B r o n i s ł a w  Łoz i ńs k i .

Podziękow an ie.
Ciąg dalszy składek, które na rzecz zakła

du głuchoniemych we Lwowie nadesłali:
Parafianie obrz. łać. w Bohorodczanaeh 

6.87 ct., parafianie obrz. łać. w Haliczu 5 zł., 
paraftani obrz. łać. w Stanisławowie 34.33 zł., 
parafianie obrz. łać. w Tłumaczu 8 zł., c. k. 
Starostwo w Rohatynie ze składek 8.50 ct.,
urząd gminny miasta Chrzanowa ze składek 
15.05 ct., Jw. hrabina A. Dzieduszycka 5 zł., 
p. A. Holm 1 zł., parafiani obrz. łać. w Gwo- 
źnicy górnej 70 ct., ks. Wacław Ezepczyński 
40 ct.. Wna. Katarzyna Wertheim 1 zł., p. 
Birnbaum 2 zł., p. Frankfurter 50 ct., p. Pan
kiewicz 30 ct., ksiądz Gobda pleban z Palczo- 

j wic 5 zł., ksiądz Józef Komórka z Choczni 3 
zł., ksiądz Wawrzyniec Ezeszotka z Iuwaldu 3 

! zł., ksiądz Stanisław Jurkowski z Andrychowa 
i 3 zł., ksiądz Jurkowski z Zawoja 2 zł., To- 
1 warzystwo pedagogiczne Czortków Buczacz 1 zł., 
j Wydział Bady powiatowej w Czortkowie 25 zł., 
| p. Cielecki 5 zł., p- Szankowski 1 zł., ks. Ja- 
! siński 1 zł., P- Dembiński 1 zł., p. Ruszczyń- 
| ski 1 zł. Suma 134.65 ct. a z poprzednio u- 
1 zbieraną kwotą 2122-30 ct. Czyni razem 
i 2256 95 ct. w. a.
< Za powyższe dary poczuwa się Dyrekcya

zakładu głuchoniemych do miłego obowiązku
złożyć szanownym ofiarodawcom winne podzię
kowanie.

Lwów 6 sierpnia 1878.

się uwagę na dzisiejszy 
nafty P io tra  Alia-

Z wraca 
inserat fabrykanta
cfcydsltiego : „Ważne dla gospodarzy i 
budowniczych11.

4 #  Ł'« 
dnia 6 i 7 sierpnia 1878.

Wota! Angielski,
Pp. H. Treter z Laszek. A. Udrycki z 

Mostów.
Pp. A. hr. Starzeński z Jławcza. Dr. R. 

Wilczek z Rrzeżan. A. Biegelmajer z Sambora. 
P. Gailhofer z Sambora.

Hotel Europejski.

P, G. br. Btilow z Jarosławia.
Pp. H. Czaykowski z Bobrki. O. Hoffmann 

z Norymbergi. W. Szułkowski z Mościsk.
Hatsi 3eor(je’a 

Pp. S. hr. Badeni z Badziechowa. S. hr. 
Potocki z Brzeżan. A. hr. Potulicki z Glinian. 
D. Ziferer z Wiednia. Dr. B. Schmidt z Tar
nopola. J. Gomolinski z Brodów. W. Grocholski 
z Tarnopola. L. Laveaux z Mełna.

Pp. T. hr. Wiśniewski z Krystynopola. S. i

Rozwadowski z Hładkiego. G. Kulikowski z Pols
ki. W. Sarasin z Szwajcaryi. E. Grabę z Ber
lina.

Hotel Langa.
Pp O, Kapuszynski z Wiednia. J. Lieb- 

man z Wiednia. J. Seelig z Olepliny.
Pp. J. Goldmann z Wiednia. J. Lichten- 

berg z Czech.
Hotel Warszawski.

Pp. F. hr. Baworowska z Wiednia. J. 
Marcoin z Krakowa. A. Dr. Rabakiewicz z Wie 
dnia. B. Ustyanowicz z Kijowa.

Hotei Kuhna.
P. M. Skolimowski z Żółkwi.

Hotei L a z a ru sa .
Pp M. Kohn z Jass. M. Weissmann z 

Przemyśla.
Hotel K rakow ski.

P. W. Raciborski z Podniestrzan. 
O djechali ze Lwowa.

Pp. B. lir. Komarnicki do Sassowa. S. 
Oczosalski do Busiatycz. T. Serwatowski do Buc- 
niowa.

Pp. S. hr. Badeni do Badziechowa. S. lir. 
Potocki do Brzeżan. A. hr. Potnlicki do Glinian. 
G. br. Biilow do Jarosławia. B. Schmidt do Tar
nopola. J. Schleifer do Przemyśla. J. Gomolinski 
do Brodów. L. Laveaux do Mełna. H. Treter do 
Laszek.

Sj»® »*iriK e5fce»na» meteerologtczu e 
z dnia 7 sierpnia 1878 o godz. 7 rano. 

Barometr 736.35mm. Psychrometr suchy 16.2°0. 
Psychrometr wilgotny 14.5°C. Prężność pary 11.3mm. 

Wilgoć 82°/0. Zachmurzenie 0 Wiatr NW1„
Ozer. 6. Opad w mm. z ostatnich 34 godzin. — 

'Temperatura powietrza-j- 13.0°B.
_________Barometr idzie w górę.

P o G i ą y i  k o l e j o w e .
Przyoiiudzą do Lw ow a.

1 Krakowa: o rodzinie -5 minut 22 rano (pociąg po
spieszny) ; o godzinie 9 m. 27 wieczór (pociąg oso
bowy): o godz. 11 min. 8 przed nołudniem (po
ciąg mijany).

Fodwołanzysk (l» dworzec w Podzamczu): o go
dzinie 3 minut 2 raco (pociąg osobowy) ; o go
dzinie -3 min. 9 po południu pociąg inięszanyl ; 
S tan isław ow a: (na ’ Stryj), do Lwowa (nr. '2) 
godz. 8 min. 15 wieczór i (nr. 4) o godz.
5 rano.

Podw ołoczysk: (na dworzec lwowski główny): o 
godz. 10 min. 43 wieczór (pociąg pospieszny) ; o 
godz. 3 min. 33 rano (pociąg osobowy) : o godz 
3 min 39 po południu (pociąg mieszany). 

C zern iow ieo: o godzinie 9 minut 55 wieczór (po 
ciąg pospieszny), o godzinie 3 minut 45 rano (po
ciąg mieszany): o godzinie 2 minut 50 po południu 
(pociąg mięszany).

O-Jshsdzą ze Lwowa.
PcdwełOGzysk: (z Podzamcza): o godz. 11 minut 
10 wieczór (poc-iąg osobowy); o godzinie 1 2  minut 
27 w południe (pociąg mieszany).

Do Pinlwołoozysk: (z głównego dworca): o godzinie

Ze o
4 min.

Do

Cennik lwowskiej izby handlowej i przemysłowej. 
Lwów, dnia 6 sierpnia 1878.

płacą żądają

1. AJkey© za sztukę.
Koi. g. Kar. Ludv.;. po 200 zł. m. k. 
Kol. lvrow.czer.-ja*. , 200 zł. m.k.S 
Banku hip, gaiic, 300 zł. w. a. j» 
Banku kredyt., gai. po 200 zi. w. s-.

satr. et. sir. et.
239 75 
3 34 50 
246 -  

16 -

3 . ŁSsfcy msasfc. za 100 zł.
Dow. kredA. gsiie. 5°/„ w. a,

„ „ * . 4°/o r •
„ „ 5% okresowe

Banku. hip. palio. 6% w. a.
Listy dłużne . 2. kr. wi. 6"/0 w. a.
3. Listy psotne za 100 z i.

Ogóln. roln. knrd. Zakł. dla Gal. o
i Buków. 6% los. w 13 lat. %,

Tow. kr. ja. a", w. a. w 15 lat. J ’
„ 6;i/0 w. h. w 30 łat ,<

4. O b itą - za 100 zł.
Indemniz. gali- - 5°/0 m. k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred. 

włościańskiego 65/0 w. a.
Pożyczki kraj. z r. 5 S73 po 6® „ w. a. 

0L Losy Miasta Krakowa .
Stanisławów®

Dukat holenderski 
Dukat cesarski 
Napoleondor . .
Póamperyał..........................
Embolrossyjski arohrnv . , .

„ papierowy 
100 marek niemieckich .
Srebro ..........................
Kupony w srebrze

walutą austr.

pł»o

64.30
64.35

80 25 
86 — 
91 15 
91 -

2 4 2 - 
13C 50
250 -  
220  -

87 — 
81 25 
87 — 
9 2 -  
92 50

90 25 9130

84 -  85 -

, K u r s  % t « k «t y w t e d e h e i i i e j  
dnia 3 sierpnia 1.878.

J 1. P a u a tm t .
j Jednolity dług Państwa w banknot, 
i maj-lisiopad

U y--'ąrpie/. 
i -Jednolity dłu ; Państwa w srebrze 

gtyoaeń upi—
\ kw'iscień-j>aźd:-;ermk

Losy » foku 1889 całe .
1839 piat «. •

" ' 854 po %0 złr.. .
łc' 0 oo a'10 afe. 5°/0 . 

i i, IcJO . i .'r. S*/„
i r „ 1864 - pumiAf. 10i? z-łr

1864 r, p- 50 złr.
po 42 lir. aus. . . 
d cen pmiotw, i 136 

] złr. b%. . . . . . .
( Austr. syg. skarb, zwrotne 1878 J°/0
j Austr. renta zł, wolna, od pedatk. 4°/,, .

& itidema *>*/# z*
i Czech :
1 Buko winv 
i Galie-;; . . .

Koi. Kar. Ludwika po 200 zł. m. Ir. 
j Lwów. Czerń, kolei po 200 zł. w. a. wsr,

żądają, j Tow. koi. żel. państ. po 200 zł. m. k.
i fołud. kol. państw, pó 200 zł. w. a.

64 45 {1. Kol. węg. gal. a 200 zł. w ar. .
64.5o j - CL Łftsty zast. iosow-s

: Ogólny roiniczo-kredytowy Zakład ólu 
66.30 66 50 i Gaiicyi i Bukowiny, 151 
66 30 66.50 ; Powsz. auatr. zakł. kred. ziem. 5°

318.— 320 -  j Gal. j Af. _  ̂ .m. Ki—
316 — 320 . - * „ B „ „ .i 20 , ,
108.— 108.50 , „ ,  ., „ K it
113.50 J 13.75 i 0». Tow. kred. a. v> 4®/
121.75 122 25! „ r pa 5®/„

k.
płacą, żądają

! Kenty Jomo 
l Listy zast—

142.40 143.—
142.40 143.—
24 — 35.—

139.- 139.50 
98.50 99.- 
74 35 74.50

j Niżazei Aasiryi

102 — 103.— 
81 25 8 '.75 
84— 84.75 

104.50 105.— 
76.- 76.75 
79.25 80.—

I tseh zwrotu® . . . .  
jj Gal. banku hipot. po 65/0 
. Gai. zakł. kred, włość, po 6®/0 
Tow. kred. miejs. Iw. w 131. wjrl. po 6“/0

_ „ w 301 wy ', po 63/-
Banku narodowego po 5°/0 .
Weg. tow. ziem. po

po 5°/o

5 min. 37 rano. (pospieszny); o godzinie 10 min. 
44 wieczór (pi -g osobowy); o godz. 12 minut 
5 w południe (pociąg mięszany)._ w m  »u i <-» -'.i- iwsrjuełr'*-!*----------------    -

płacą, żadają.
241 50 242.— 1 Kegieyicha po 10 zł. m
135.50 136.— Losy miasta Krakowa......................
":67.75 268.25, Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a.
77.25 77.75, Palfiego po 40 zł. m. k....................
94.-5) 95 —( IWdaeya szpit. Areyksięoia Rudolfa 

j Salma po 40 zł. m. k. . .
jj St. Genois po 40 zł. m. k..................

91.— j Poż. miasta Stanisławowa po 20 zł. ws.
108.— 1 Poż. Tryesfcu po 100 zł. m. k.

95.— ! „ „ „ 50 zł m. k.
96.50* Waldsteina po 20 zł. m. nr. . . .

— * Windisehgratza po 20 zł m. k.
—.— J W e k s le  (as 3 miesiące),
86.50; Augsburg za 100 zł w. p n

» Beriin za 100 mark w.- n. d.
86.50 j Frankfurt za 100 mark p. . .
" 75! Hamburg za 100 mark w. p

90.— 
107.- 
94 — 
95-50 
94— 
79.50 
85.75

14.- 
14 75
28 50 
31.— 
14 50
38.50 
36 —
30.50

14.-50 
15 -
29. -
31.50
15.- 
39.—
36.50
21.50

17.75 118.25 
61.— 63— 
23. -  23.75 
7.8.25 28.75

85.75
91.25
91.25 91.75

90 -  
90 -  
14 25
20  —

5 34 
5 39 
9 19 
9 42 
1 71 
1 21 

56 50 
iOO — 
99 50

91
91 25
15 50 
88 —

5 45 
5 49 
9 27 
9 54 
181 
1 227a 

57 50 
10150 
101 -

Siedmiogreds 
j Węgier
1 81, liuite p&iyezki pnb iiecae .
, Gaiic. pożyczka krajowa z r. 1873 6°/o — —.—
j 4. AStcyw.
S Bank Angio-anst. 3G0 zł. emit. zł. ISO 113.75 114 25 
| Inst. kred. dla isandlu po 180 zł. . . 263.40 263.70
2 Niższo-ausir. to(*. eskomt po 500 sł. . 770.— 780.—
5 Gał. banku hip. po 800 s t  . . . . —.—

Gal. bank. d.hndi, iprz. aSiXizł. wpŁ400/o —.--- —
| Gal. zakł. kred. ziemski a 200 zł. . . —.— —
| Banka narodowego a 600 zł. . . 825.— 827.—
i Kol. .‘.JbreeŁta a 300 zł. w srebrze 
I Anstr. tow.żeglugi.par.po500zł.rau , 494.- 496.—
: jło).. Cesarzow. Elżbiety po 200 zł. m. k. 171.— 178.— ----
i KoLPresz6rt-Tarn.(w.c.) a890zł.wsrbr. —— — > Ciarego po 40 zł. m. a.

—— 103.501 
97— 98.— * 
99.75 100.25 j 
99— 99.50?

—— —— Węg. sai.

6 . O h llg a e y e  z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.) 
Kol. Albrechta a 300 zł. 5a/„ w.
Tow. kol. żel. PresEÓw-Tarnów (w ea.) .

a 300 zł. 5°/0 w srebr.
Kol. pół. po 100 zł. m. k.
„ „ „ 160 zł. w. a. . . .

Kol. gai. Kar. Ludw rej 3n0 zł. 6»/„ 
n n r r. U- *misyi.m

rP ■ r ” ”,  O- nKo:,. Lwew.-Gz9r-.Jas, 10, trm. i m 
»ł. 5“/ó w srebrze z r, 1865 

s r . 1867 
s r. .1868 
■z t. 1872 

ol. l,200rf 5°/,, wsrabs.

Jnst. kred. dla band. i pw po 100 zł. w *.

Londyn za 10 ft. szt.
Paryż za 100 fr. . . .

Knrs ssł«
Dukąt cesarski men. .

„ pełnej wagi .
Korona . .
20-frankówka . .

3.25 73 5o j Rossyjski imporyał 
Talar związkowy 
Srebro . . .

94.50
6.50

95. -
87 .-

115.10 115.45 
45 95 46.05

5.49—
5.48.—

9 23— 
9.46-

5.50—
5.49 —

9.24—
9.49 —

100 65 100 80

Z  lw ow skiej Izby  handlow ej i p rz e m y s ło w e j.
T elegrafow any kurs w ied eń sk i, 

z dnia 6 sierpnia 1878.
Jednolity dług państwa w banknotach 

„ w srebrze .
n  i ,n .Benta w z ł o c i e ..................................

Losy pożyczki z roku 1860 
Akeye banku wiedeńskiego 

„ „ kredytowego
Londyn ...........................
Srebro , . . .

162.75 163 251 Napoleondor...........................
29.— 30.— JDukat cesarski men, . . .

98 25 
90—

80— 
83.25 
75— 
71 — 
70.75

98.75

80.50 
83.75
75.50 
(1.50 
71.25

2052 — i TawJe.gLipar.naDusiSÓii pelOOsł m. 94— 94.50 1100 marek nismieeMeh

zł. jot
64 10
66 —
74 10

113 50
82 o —
263 60
115 35
100 60

9 25
5 61

57 —

(4467 3—3) ®  4  y  k  i ,
L. 7967. Na zaspokojenie pretensyi 

Wolfa adwokata w kwocie 30 złr. w. a. z 
Pb- sprzedaną będzie przez publiczną, licyta- 
cy§ w sadzie tutejszym w dniu 5 września 

października i 7 listopada 1878 każdym 
razem o godzinie 10 z rana realneść grnto- 
Wa Pod 1. 225 w Staromieściu położona we
dle W. h. 97) g  L. p. 1. Franciszka Wró
bla własną.

Cena wywołania 300 złr. w. a.

s Wadyum 30 złr. w. a.
Resztę warunków przeglądnąć można 

! w registraturze sądowej.
Z c, k. sądu powiatowego miej. deleg.

Rzeszów dnia 10 lipca 1878.
(4501 3—3) E  <1 y  k t .

L. 16737/78. Do likwidacji wierzytel- 
t nośc-i w sprawie rozbiorowej Teodora Lati- 
j nika dodatkotyo zgłoszonych wyznaczam ter- 
i min na dzień 6 września J878 o godzinie 4

po południu, na który wszystkich wierzycieli 
rzeczonej masy rozbiorowej wzywam.

Lwów dnia 14 iipca 1878.
komisarz konkursowy. 

Nikisch.
(4480 3—3) I I  d )  k t.

L. 2202. O. k. sąd w Monasterzyskach, 
wiadomo czyni, że na zaspokojenie pretensyi 
Zallelera Weissinger przeciw Michałowi Ku- 

1 dziarskiemu pto 22 zł. zpn. w dniu 11 wrze
ś n ia ,  11 października i 6 listopada 1878 pu

bliczna przymusowa sprzedaż parceli grunto
wej „Suchodól“ w Dobromyślu ad Bobro
wniki położonej w tutejszym sądzie się odbę
dzie.

Cena wywołania 70 zł. aw. wadyum
7 zł. a w.

Beszta warunków licytacyi jakoteż akt
zastawniczego opisania i oszacowania w tut.
sądowej registratraturze przejrzane być mogą. 

C. k. sąd powiatowy.
Mai lerzyska dnia 1 kwietnia 1878.



L. 12819. O b w i e s z c z e n i e .
Przy rewizyi zaległych za rok 1877 listów zwrotnych znaleziono następujące 

dokumenta i gotówki. _________ _______________
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N a z w i s k o

adresata nadawcy

Walhrugo
Dubski
Ojrzenowska

Rotynberger 
Kowaczycz i 
Sykałowski |

Baraniecka 
Wyszkowski 
Georges 
Kostliwy 
Lenczuk

Duchowień
stwo

I)yrek. węg 
galic. kolei |
Frn. Schwab) [Dyrekcyako

li ei Tarnows- 
Kottelak [Leluchows.

K. Hebsnow-I Berta Lang 
ski

Defra
Fełsenfest

Magdalena
Kozicka

Kowaczycz 
Sykałowska 
Marya 
Baraniecki 
Wyszkowska 
M. P. 
Sydonia 
Sieminowicz

Ludmiła z 
Obmińskich 
Wiśniewska 
Ferd. Ritter

M i e j s c e

nadania 'przeznaczenia

I
Biała 
Tarnó w 
Kraków dw. 
Przecław

Rzeszów
Biała
Kraków

Borysław 
Lwów dw. 
Lwów 
Wojniłów 
Stanisławów

Lwów dw*.

Nowy Sącz. 

Tarnów

Lwów

Kraków 
Jeników 
Milatynnow.

Miejsce 
Gross Sodak 
Hodelein

Podzamcze
Zernlin
Lugano
Tyśmienica
Łucza (Ja-
błonow)
Kostynchac

Wiedeń

Biała 
nitz) 
Szczerzec

Drezden

(Lip-

Znaleziono

w
gotówce

w
m arkaeh

z ł. , et.
B — 
1 
1
2  —

I
1 
2 
1

1
i j -  

15' — 
1 —

1 —
i

l i  —

zł I ct.

D o k u m e n t a

Podanie z 3 
załącznikami 
3 świadectwa 
i paszport 
Dekret dla Ko- 
bylaka 
Akta

Go się do publicznej wiadomości z tem dodatkiem podaje, że strony dotyczące te tu 
wyszczególnione dokumenta tudzież znalezioną gotówkę w przeciągu trzech miesięcy od 
dnia ostatniego ogłoszenia niniejszego obwieszczenia w gazecie Lwowskiej licząc, po nale- 
żytem wykonaniu przez własności odebrać mogą.

Z c. k. Dyrekcyi poczt 
Lwów dnia 27 lipca 1878. (4481 1— B)

(4491 B—3) j©glos*enie.
L. 2980. 0. k. sąd powiatowy w Sano

ku ogłasza, że w dniach 7 sierpnia 11 wrześ
nia i 16 października 1878 zawsze o godzinie 
10 rano odbędzie się w sądzie publiczna sprze
daż realności włościańskiej pod lk. 45 w Pisa- 
roweach położonej, Jakóba Haducha własnej, 
na rzecz Natana Lóffla z Sanoka.

Cenę wywołania stanowi kwota 280 zł.
a. w.

Bliższe warunki można przejrzeć w są
dzie, lub przy licytacyi.

Sanok 31 majr 1878.
(4552) ©glosacmie.

L. 393. Komisya hipoteczna e. k. sądu 
powiatowego w Gorlicach, zawiadamia ni niej - 
szem, iż dochodzenia miejscowe celem zało 
żenią księgi hipotecznej dla gminy katastral
nej Kolkowka dnia 12 sierpnia 1877 r. w 
tejże gminie rozpocznie.

Każdy kto ma interes prawny w zba
daniu stosunków posiadania, może się zgłosić 
i wszystko przytoczyć, co dla wyjaśnienia lub 
obrony swych praw za stosowne uznał.

Gorlice dnia 1 sierpnia 1878.
(4507 1—3) E  d  j  fe t.

L. 3641. 0. k. sąd powiatowy w Oho- 
dorowie czyni wiadomo, iż na żądanie uprz. 
zakł. kred. włość, w ceiu zaspokojenia resz- 
tującej dłużnej kwoty 281 zł. 27 ct. w. a.
pochodzącej z większej 300 zł. w. a. z od
setkami po 12/100 od 14 czerwca 1871, aż do 
rzeczywistej zapłaty bieżącymi, tudzież dal- 
szemi 8/ioo °d kwoty w należytym czasie nie- 
uiszczonej nakoniec na zaspokojenie kosztów 
w kwocie 10 zł. 48 ct. w. a. i obecnie przy
znanych egzekucyjnych kosztów 4 zł. 62 ct. 
w. a. przymusowa sprzedaż tejże ciała tabu
larnego niestauowiącej, realność dłużników 
Maryi i Fedia Tybinków własnej, w Brzoz- 
dowcach pod 1. 156/47 położonej ze wrzyst- 
kiemi do tejże realności należącemi w proto
kole zastawniczego opisania z dnia 14 wrześ
nia 1869 wymierzonemi gruntami i przyna- 
leżytościami w drodze publicznej licytacyi w 
dniu 28 sierpuia, na duiu 30 września i 30 
października 1878 każdym razem o godz. 10 
przed południem w tutejszym sądzie przed
sięwziętą zostanie.

Cenę wywołania stanowi kwota 900 zł.
w. a.

Bliższe warunki przejrzeć można w tu- 
tejszosądowej registraturze.

0. k. sąd powiatowy
Ohodorów dnia 24 czerwca 1878.

(4508 1—3) E  d y k t.
L. 31610. 0. k. sąd krajowy we Lwo

wie otwiera niniejszym konkurs na wszystek 
ruchomy jakoteż na wszystek nieruchomy, a 
w krajach w których obowiązuje ustawa kon
kursowa z dnia 25 grudnia 1868 N. 1. D. 
p. p. położony majątek Barbary Saidner 
(Jana Saidnera wdowy).

Kierownictwo tego konkursu porucza 
się panu c. k. radcy sądu krajowego Drowi 
Baronowi Kemuemu jako komisarzowi kon
kursowemu, zaś tymczasowym zawiadowcą 
masy ustanawia się pana adwokata Dra. Fei- 
lesa, wzywając zarazem wierzycieli, aby po 
przedłożeniu dokumentów służących do wy
kazania ich pretensyi, poczynili swe wnioski 
co do zatwierdzenia tegoż, lub ustanowienia

innego zawiadowcy masy i aby przedsięwz'ę- 
li wybór wydziału wierzycieli, w którym to 
celu wyznacza się termin na dzień 8 lipca 
1878 godzinę lOtą przedpołudniem.

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąbądź 
pretensyą do wspólnej masy rozbiorowej, 
ma takową zgłosić w tym sądzie krajo
wym wedle przepisu ustawy konkursowej 
pod rygorem zagrożonych tamże szkodliwych 
skutków prawnych przed upływem 2 września 
1878 i podać ją na terminie na dzień 8go 
października 1878 godzinę lOtą przedpołu
dniem, wyznaczonym do uznania płynności i 
oznaczenia prawa p ie r w sz e ń stw a , chociażby 
nawet o nią spór już był wytoczony.

Wierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensjami, przysłużą prawo wybrać 
na tym terminie w miejsce dotychczasowego 
zawiadowcy masy, zastępcy ouego i człon
ków wydziału wierzycieli inne osoby, posia- 
posiadąjące ich zaufanie.

Na terminie, wyznaczonym do wyka
zania płynności zgłoszonych wierzytelności, 
ma być usiłowane przyprowadzenie do sku
tku ugody w myśl §. 68. ust. konkursowej.

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy 
konkursowej umieszczane będą w Gazecie 
Lwowskiej.

Z c. k. sądu krajowego
L w ó w  dnia 22 czerwca 1878.

(4557 1— 3) £  4  y  k  k
L. 32230. O. k. sąd krajowy we Lwo

wie podaje do publicznej wiadomości, iż na 
prośbę gal. kasy oszczędności na zaspokoje
nie należącej się jej sumy 2496 złr. 90 ct. 
jako reszty pierv otuej pożyczki 2600 złr. z 
procentami 6°/« 0(̂  25 lipca 1877 bie-
żącemi tudzież dalszą prowizją zwłoki po l°/0 
od każdej w czasie od 25 lipca .1877 aż do 
całkowitego uiszczenia dłużnego kapitału za
padłej lub zapaść jeszcze mogącej na dniu 
25 stycznia i 25 lipca każdego roku płatnej 
półrocznej raty po 96 złr. 80 ct. w. a.

Od dnia płatności każdej raty bieżącą 
tudzież kosztami egzekucyjnemi w kwocie 
25 złr. 1 ct. w. a. dozwoloną została przy
musowa licytacya realności pod 1. 3203/4 we 
Lwowie położonej Antoniego i Wiktoryi Ku
nickich własnej, która odbędzie_ się w sali 
ustnych rozpraw c. k. sądu krajowego we 
Lwowie.

1) w dniu 11 września 1878.
2) w dniu 16 października 1878. 

każdym razem o godzinie 11 przedpołudniem.
Oena wywołania wynosi 6500 złr. w. 

a. zaś wadyum przez licytujących przed roz
poczęciem licytacyi złożyć się mające 650 zł. 
wal. a.

Na wypadek gdyby realność ta na po
wyższych terminach za cenę wywołania lub 
wyżej tej ceny sprzedaną nie została ustana
wia się do ułożenia ułatwiających warunków 
termin na dzień 16 października 1878 o 4ej 
godzinie po południu, z dołożeniem że ni- 
stawający na terminie wierzycieli hipoteczni 
jako do większości głosów stawających przye 
stępujący uwiżani będą.

Bliższe warunki licytacyjne tudzież w, 
ciąg tabularny przejrzeć można w t. s. re
gistraturze.

O tem zawiadamiamy strony i wiado
mych wierzycieli do rąk własnych zaś wszy- 
skich wierzycieli którzyby po dniu 22 czerw

ca 1878 prawo hipoteki na tej realności u- 
zyskali jako też wszystkich tych którymby 
niniejsza lub przyszłe uchwały egzekucyjne 
z jakiegobądź powodu przed terminem liey- 
tacci doręczone być nie gły przez kura
tora w osobie awokata Dra. Dziubińskiego z 
substytucyą p. adw. Dra. S terskiego i przez 
edykta.

Lwów dnia 6 lipca 1878.
(4540 1— 3) Obwieszczenie.

L. 40376. Celem oddania w przedsię
biorstwo wykonania robót szklarskich, i bla
charskich przy budow;e gmachu dla pomie
szczenia sejmu i biór wydziału krajowego we 
Lwowie odbędzie się w dniu 17 sierpnia 1878 
na podstawie piśmiennych ofert "ublieznali- 
cytaeya na którą, wydział krajowy Królestwa 
Galicyi i Loclorneryi tudzież Wgo Księztwa 
Krakowskiego przedsiębiorców niniejszem za
prasza.

Jako nieprzekraczalny termin do wnie
sienia ofert (deklaracyj) do Wydziału krajo
wego, ustanawia się godzina 12 w południe 
dnia 17 sierpnia 1878 r., poe.zem bezzwło
cznie nastąpi otwarcie ofert.

Przedmiotem przedsiębiorstwa są :
a) roboty szklarskie, obliczone na 13.937 zł. 

50 ct. w. a.
b) roboty blacharskie, obliczone na 28.144 

zł. 24 ct. w. a,
Oferty na każcie z tych przedsiębiorstw 

mają być wniesione oddzielnie.
W szczególności winien każdy oferent 

na roboty szklarskie przedłożyć oraz próby 
szkła którego by przy wykonaniu przedsię
biorstwa użyć zamierzał każdy zaś oferent 
na roboty blacharskie ktęryby chciał propo
nować system krycia dachu albo założenia 
rynien odmienny od systemów dotąd pra
ktykowanych winien przedłożyć do licytacyi 
modele z blachy dla objaśnienia.

Również przedłożyć należy do licyta
c ji wzory blach użyć się mających.

Na każdej blasze ma być podany nu
mer grubości tejże wielkość arkus a i waga. 
tegoż.

Wadyum ofertowane vvTyuosić winno 
2^2°/o l'd  firmy kosztorysowej czyli 348 zł. 
44 ct. dla robót szklarskich zaś 703 złr. 61 ct. 
dla robót blacharskich i ma być złożone w 
kasie Wydziału krajowego w gotówce lub w 
papierach wartościowych sposobnych do lo- 
kaeyj kapitałów pupilarnych a obliczonych 
podług kursu podanego w Gazecie L rowskiej 
w przededniu oddania oferty.

Na z ło ż o n e  wadyum wyda kasa pokwi
towanie i potwierdzi odbiór onego na koper
cie oferty.

Plany budowy ogólne i szczegółowe 
warunki przedsiębiorstwa tudzież kosztorysy 
sumaryczne (wykazy) robót które myją być 
wykonane przejrzeć można w godzinach 
przedpołudniowych w kancelaryi teehniezno- 
artystycznego kierownika budowy przy ulicy 
Kościuszki pod 1. 5 gdzie zamierzaj.„er ubie
gać się o powyższe przedsiębiorstw., zarazem 
otrzymać mogą wzory do deklałeyj tudzież 
odpisy warunków i kosztorysów .

Z Rady Wydziału krajowego
Królestwa G dicyi i Lodomeryi i Wielk.

Ks. Krakowskiego
We Lwowie dnia -30 lipca 1878.

(4505 1— 3) K on k u rs . L. 975. R.s. o.
O. k. Rada szkolna okręgowa rozpisuje 

konkurs celem stałego obsadzenia następu
jących posad nauczycielskich:

1. przy szkole 4klasowej żeńskiej ., Roha
tynie jednej posady nauczycielki kieru
jącej z płacą 500 zł. i wolnem pomie
szkaniem,

2. przy szkole 5klasowej męzskiej w Roha
tynie jednej posady nauczyciela młod
szego z płacą 270 zł.

3. przy szkołach etatowych z płacą 300 zł. 
i wolnem pomieszkaniem, w Babucho- 
wie, Bouszowie, Dobryniowie, Koniusz
kach, Konkolaikach, Psarach, Pukowie, 
Putiatyńeach. Samkach górnych, Sam 
kach średnich, Załużu, Zurowie, Kuna- 
szowie, Białem, Błotni, Swirzu, Ohlebo- 
wicach świerskFh, Dusanowie, Firlejo
wie, Hanaczowie, Korzelicach, Krosienku, 
Kurowicach, Ładańeach, Laszkach kró
lewskich, Lipowcach, Połtwie, Podgro
dziu i Zołczowie;

4. przy szkołach filialnych z płacą 250 zł. 
1 wolnem pomieszkaniem: w Czerczu, 
Ozerniowie, Cześnikaeb, Damianowie, Ko- 
łokolinie, Korostowicaeh, Medusze, Na- 
staszezyaie, < Obelnicy, Oskrzesiń-ach, Po
toku, Ruzdwianach, Ujaździe, Świstelni- 
kach, Wasiuczyme, Wierzbołoweaeh, Wi- 
szniowie, Załanowie, Zeliboraeh, Koza- 
rze, Baczowie, Brzuchów icach, Dobrza- 
nicy, Jaktorowie, Kosteuiowie, Meryszczo- 
wie, Nowosiołee, Ostałowicach, Podu- 
szowie, Poluchowie wielkim, Przegno.jo- 
wie, Rozworzanach, Solowej, Stanimi- 
rzu, Tueznem, Umowie i Wołkowie.
Prawo prezentowania w Samkach gór

nych i Połtwie wykonują właściciele dóbr; 
we wszystkich innych miejscowościach rady 
szkolne miejscowe.

Prośby należycie udokumentowane na
leży wnieść wraz z wykazem służbowym do 
tutejszej rady szkolnej okręgowej w przeciągu 
6 tygodui, licząc od pierwszego umieszczenia

tego konkursu w dzienniku urzędowym.
Kandydaci, będący już w służbie, mu, 

podania swoje wnieść za pośrednictwem swych 
władz przełożonych.

Podania opóźnione lub nieopatrzone w 
potrzebne dowody nie będą uwzględnione.

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej.
Rohatyn dnia 6 lipca 1878 

(4516 1— 3) © h w iessK C sen ie .
L. 3522. O. k. sąd powiatowy w Uh. 

nowie ogłasza niniejszem. iż celem zaspoko
jenia wierzytelności Samuela Seliga Kriegera 
w ilości 180 zł. zpn. przedsięweźmie przy
musów.. sprzedaż realności pod nr. k. 40 w 
Ulanowie, składającej się z domu mieszkalne
go. placu i ehlewka do Tomasza Czajki na
leżącej, w dniu 2 września. 21 października 
i 25 listopada 1878 zawsze o godzinie 11 z 
rana.

Wartość szacunkowa tej realności wy
nosi 338 zł. poniżej której takowa na pierw
szych dwóch terminach sprzedaną nie będzi-

Chęć kupna mający obowiązanym jeA 
złożyć wadyum w kwocie 33 zł. 80 ct. a to 
przed rozpoczęciem licytacyi.

Resztę warunków licytacyi i protokół 
opisania i oszacowania przejrzeć można w 
registraturze sądowej..

O. k. sąd powiatowy.
Ulanów 20 czerwca 1878.

(4512 1—3) ©głodzenie, konkursu .
L. 31145. W celu rozdania na duiu 15 

listopada 1878 posagu z fundacyi JoelaBiera 
w kwocie 350 zł. aw. dla ubogich dziewcząt 
wyznania mojżeszowego rozpisuje się niuie - 
szym konkurs do 15 października 1878.

O ten posag ubiegać mogą się ubogie, 
moralnie się prowadzące dziewczęta wyznania 
mojżeszowego które przynajmniej 16 rok ży 
cia ukończyłY.

Pierwszeństwo przed innemi mają kru 
wne fundatora; po tych dziewczęta urodzon- 
w Podchajcach a w braku tych, lub gdyby 
zgłaszające się krewne fundatora 1 ib w Pod- 
hajcach urodzone dziewczęta nie posiadał) 
wymaganych warunków mogą także korzystai 
z tej fundacyi iune ubogie a moralne dziew
częta wyznania mojżeszowego.

Wypłacenie sumy posagowej nastąp 
dopiero po wykazaniu według przepisów 
prawnych zawartego małżeństwa do rąk ob
darzonej, lub gdyby ta nie była pełnoletnie 
do rąk prawnego iej zastępcy, w tym celi: 
zostanie kwota posagowa złożoną w kasie 
oszczędności.

Podania zaopatrzone metryką urodzenia, 
świ iilaetwem ubóstwa i moralności, dalej do
wodem pokrewieństwa z fundatorem, a wzglę- 
gnie uradzenia w Podhąjcarh, mają być wnie
sione prz-'d upływem terminu konkursowego 
do c. k. Narniestnietw-

Z c. k. Namiestuietwa.
Lirów duia 29 hpca 1878.

(4553 1— 3) Obwieszczenie.
L. 3595. O. k. sąd powiatowy w Ku

likowi. ogłi sza, że w sprawie Józefa Rek prze
ciw Filipowi Mates w Teodorsliofie o zapłacenie 
255 zł. w,a. zpn. odbędzie się w gmachu sądo
wym w dniach 9 września, 14 października i 14 
listopada 1878 każdym r. zem o godzinie 10 z 
rana przymusowa sprzedaż realności gruntowej 
pod u. k. 71 w Teodorsbofie położonej, ciała ta
bularnego niestanowiącej Filipa Mates wła
snej .

Cena wywołania 1365 zł. a zakład 136 
zł. 50 ct. w. a.

Resztę warunków, akt zastawniczego opi
sania i osszacowauia przejrzeć można w sadzie.

Kulików 22 lipca 1878.
(4417 3—3) E d y k Ł

L. 8141. Samborski e. k. sąd obwodowy 
ogłasza, że na skutek ńezwy c. k. sądu k ra
jowego -we Lwowie z dnia 4 maja 1878 do 
1. 18124, na zaspokojenie czterech rat po 
543 zł. 75 et. w. a. i 14721 zł. 53 ct. w. a. 
z pn... przez galicyjski akcyjny bank hipo
teczny, przeciw p. Maryi, Wacławie dw. im. 
z Grodzickich Wysockiej, wywalczonych, po
zwolił ekstenzyę licytacyi dóbr Hrehorów w 
powiecie Robatyńskim położonych, uchwałą 
z dnia dzisiejszego do 1. 5999 pozwolonej, 
na rzecz galic. Towarzystwa kredytowego 
ziemskiego, celem ś^iągnienia wierzytelności 
w kwotach 14247 zł. 96 ct. w. a. i 19194 
zł. 64 ct. w. a., przeciw masie spadkowej 
Fioryana Godzięby Wysockiego i Maryi Wa
cławie z Grodzickich Wysockiej wywalczonej, 
że przeto licytacya dóbr rzeczonych wyżej, 
na dniu 19 września 1878 o godz. 10 przed 
południem w sądzie obwodowym w Złoczo
wie, na rzecz gal. Towarzystwa kredytowego 
ziemskiego odbyć się mająca, edyktami do 
I. 5999/78 tutejszosądowej, ogłoszona, także 
na zaspokojenie powyższej wierzytelności gal. 
akcyjnego banku hipotecznego, będzie przed
sięwziętą.

O tem uwiadamia się także niewiado
mych spadkobierców ś. p. Piotra Wysockie
go, tudzież strony, któreby po 14 marca b. 
r. prawa rzeczowe na dobrach Hrehorów na
były. lub którym uchwała egzekucyjna do 
1. 81.41/78, lub późniejsze uchwały w tej 
sprawie nie zostały doręczone, z tern, że dla 
osób właśnie nadmienionych adw. dr. Pa- 
wliński kuratorem, a adw. dr. Witz, zastępcą 
tegoż zostali postanowieni.

Sambor 18 czerwca 1878.
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(4499 2—3) Obwieszczenie. L. 4297.

0 . k. sąd powiatowy w Żółkwi podaje 
niniejszem do publicznej wiadomości że na 
zaspokojenie sumy 100 złr. a względnie 95 złr. 
92 ct. przymusowa sprzedaż realności pod 
1. k. 253 w Kuninie położonej dłużnika Ja
na Ostapa własnej w tutejszym c. k. sądzie 
w drodze publicznej licytacyi na rzecz c. k. 
uprz. zakładu kredytowego włościańskiego 
dnia 21 sierpnia 7 września i 22 paździer
nika 1878 każdym razem o godzinie 10 przed 
południem z tern przedsięwziętą zostanie,^ ze 
na pierwszych dwóch terminach realność ta 
tylko za cenę wywołania 200 a. w. lub wy
żej tejże na trzecim terminie także i niżej 
ceny wywołania sprzedaą zostaniem

Wadyum wynosi 10 proct. ceny sza
cunkowej. . ,

Resztę warunków tudzież akt opisania 
i oszacowania realności pizejrzec można w 
tutejszej registraturze.

0 . k. sąd powiatowy
Żółkiew dnia 14 czerwca 1878.

(4485 2—3) E  d  y  k  t .
L. 4478. Na zaspokojenie należytości 

Zakładu kred. włościańskiego w kwocie 147 
zł. z pn. odbędzie się w sądzie powiatowym 
w Ropczycach w dniach 30 sierpnia, 27 
września i 29 października 1878 każdym ra
zem o godzinie 10 rano, egzekucyjna sprze
daż przez publiczną licytacyę realności pod 1. 
17/31 w Kawenczynie położonej, Rozalii Ja 
wor własnej.

Cena wywołania 250 zł. wadyum 25 zł.
Resztę warunków przeglądnąć można w 

tutejszej registraturze.
Rzeszów 3 czerwca 1878.

(4506 2-—3) K o n k u r s .
L. 2254. Na posadę zastępcy prokura

tora we Lwowie z rangą VIII klasy lub w 
razie przeniesienia przy innej prokuratoryi 
okręgu c. k. wyższego sądu krajowego we 
Lwowie.

Ubiegający się o tę posadę mają prze
dłożyć swoje podania c. k. Nadprokuratoryi 
Państwa najdalej do dnia 20 sierpnia br.

Z c. k. Nadprokuratoryi Państwa.
Lwów dnia 3 sierpnia 1878.

(4495 2— 3) © b w Ie s J Ł c a e n ie
L. 4368. O. k. sąd powiatowy w Żół

kwi podaje niniejszem do publicznej wiado
mości, że na zaspokojenie sumy 200 zł. a 
względnie 183 zł. 1 ct., przymusowa sprze
daż realności pod 1. k. 45 subrep. w Skwa- 
r z a w ie  n o w ej p o ło ż o n e j , dłużnika Iwana Ki- 
wy własnej, w tuteiszym c. k. sądzie w dro
dze publicznej licytacyi na rzeczce, k. uprz. 
Nakładu kredytowego włościańskiego dnia 

1. 23 sierpnia 1878,
II. 10 września 1878, 

jlll. 23 października 1878, 
każdym razem o godzinie 10 przed połu- 
direm  z tem przedsięwziętą zostanie, że na 
pierwszych dwóch terminach realność ta tyl
ko za cenę wywołania 400 zł. a. lub wyżej 
tejże, zas na trzecim terminie także i niżej 
C an' a sP™ daną zostanie
kowej ^Um w^aos* pręt. ceny szacun-

Resztę warunków tudzież akt opisania 
i oszacowania realności przejrzeć można w 
tutejszej registraturze.

0 . k. sąd powiatowy.
Żółkiew dnia 14 czerwca 1878.

(4538 2— 8) E d y  k t
L. 3022. C. k. sąd powiatowy w g ra. 

koweu przeprowadzi odnośnie do ogłoszenia 
dnia 7 lutego 1877 L. 8521 na dniu 19 

hpca, 18 września i 28 października 1878 
*awsze o godzinie 10 rano na rzecz zakładu 
kredy to wego włościańskiego pto 100 zł. zpn. 
P^ow nie przymusową licytacyę realności 
Prd 1. 4/130 w Woli Małnowskiej położonej, 
lwaaa Sass własnej._

Cena wywołania 350 złr.
Wadyum 35 złr. a. w.

C. k. sąd powiatowy
Krakowiec 2 czerwca 1878.

(4530 2—3) E  d  y  h  t .
L. 7167. W  celu zapłacenia c. k. uprzy

wilejowanemu Zakładowi kredytowemu wło
ściańskiemu sumy 500 zł. w. a. z pn. odbę- 
odbędzie się na dniu 29 sierpnia 1878, na
dniu 30 września 1878 i na dniu 30 paź
dziernika 1878 każdym rozem o godzinie 11 
przedpołudniem publiczna sprzedaż realności 
pod 1. 4 w Libuehorze położonej na 1000 zł. 
wa. cenionpj.

Cenę stam>wić będzie, cena
szacunkowa 1000 zł. w. a.

Wadyum wynosić będzie 100 zł. wa.
Resztę warunków przejrzeć można w 

tutejszej registraturze.
Z c. k. sadu powiatowego.

Skole dnia 27 lipca 1878.
(4525 2— 3) E  d  y  k  t .

L. 4032. C. k. sąd powiatowy Sokalski 
rozpisuje w celu wydobycia wierzytelności 
42 zł- 18 ct. aw. Ignacego Czerwińskiego, 
Przymusowy jawny przetarg realności w feo- 

a‘u na Zabużu pod 1. sp. 119 położonej cia- 
ia hipotecznego niestanowiącej dłużnika Le
ona JDolinowskiego na 380 zł. aw ocenionej 
**a dni 26 sierpnia, 30 września i 28 paź- 

?ler*hka 1878 w gmachu sądowym zawsze 
10 godziny rano.

Wadyum 10 °/0.
Protokoły opisania i ocenienia realności 

tej tudzież warunki przetargu przejrzeć mo
żna w regi traturze.

Sokal 18 kwietnia 1878.
(4526 2— 3) Obwieszczenie.

L. 5555. O. k. sąd powiatowy w Szczer- 
cu podaje niniejszem do publicznej wiado
mości, iż celem wydobycia od Tymka Hara- 
syma reszty kapitału 462 zł 55 ct. zpn. c.k. 
uprzyw. galic. akc. Bankowi hipotecznemu 
we Lwowie się należącego odbędzie się przy
musowa licytacyjna sprzedaż realności pod 1. 
36 w Miłoszowicach położonej w dniach 29 

, sierpnia, 9 września i 19 września 1878 ka- 
• żdym razem o godzinie 10 rano w tusądo- 
| wej kancelaryi.
j Cenę wywołania stanowi wartość sza-
j  cunkowa 935 zł.
i Wadyum wynosi 93 zł. 50 ct. aw.

Jeżeli na powyższych terminach real- 
i ność rzeczona za lub wyżej ceny szacunkowej 
i  sprzedaną nie zostanie wyznacza się do uło- 
j żenią warunków ułatwiających termin na dzień 
; 3 października 1878.
I Resztę warunków licytacyjnych akt za- 
| stawniczego opisania i akt oszacowania przej
rzeć można w tusądowej registraturze.

Dla wierzycieli którzyby prawo zastawu 
po dniu 30 sierpnia 1877 uzyskali, i któ
rym by uchwała licytacyjna doręczoną być 
nie mogła ustanawia się kuratora w osobie P. 
Mikołaja Machowskiego z Szczerca.

Szczerzec 30 c-zerwca 1878.
(4471 -3) E  d  y  k  *.

L. 6657. O. k. sąd obwodowy w Zło
czowie podaje do wiadomości że celem sprze
daży dobr Brody z przyległościami w Gali
c ji położonych w tabuli krajowej Dom. 154 
pag 112. haer. 9 zapisanych p. Kazimierza 
Stefana dwóch imion Młodeckiego własnych 
na rządanie c. k. uprzywil. ogólnego austry- 
aekiego zakładu kredytowego ziemskiego we 
Wiedniu na zaspokojenie sumy 882.745 złr 
99 cent. z pn. termin na 24 października 
1878 o godzinie lOtej przed południem w 
tutejszem zabudowaniu urzędowem wyzna
czonym został na którym dobra te także po
niżej ceny wywołania 1.478.000 złr. w. a. 
sprzedane będą.

Wadyum wynosi 147.800 złr. w. a.
Extrakt tabularny i dalsze warunki w 

tutejszej registraturze przeglądnąć można.
Złoczów dnia 20 lipca 1878.

(4490 2—3) ©bwl*«**«»ewi®»
L. 1064-6. O. k. sąd powiatowy w Ka

łuszu wskutek wezwania c. k. sądu obwo
dowego w Samborze z 20 listopada 1877
1. 18242 rozpisuje się na zaspokojenie sumy 
wekslowej 520 złr. w. a. z odsetkami 6 prc. 
od dnia 21 kwietnia 1871 bieżącemi kosz
tów sądowych i egzekucyjnych 11 złr. 87 ct. 
6 złr. 95 ct. 3 złr. w. a. i 4 złr. 66 cent. 
w. a. na rzecz Jakóba Adlera przeciw Jano
wi Pediowi, Hryniowi Filipowi i Zofii W o
źniak jako dekretem dziedzictwa c. k. sądu 
powiatowego w Kałuszu z dnia 31 grudnia 
1876 1. !-'452 wykazanym spadkobiercom 
Dmytra Woźniaka egzekucyjną sprzedaż re
alności pod 1. k. 215 w Kałuszu położonej 
wedle Dom. Tom. I pag. 215 n. 1 haer. 
własność Dmytra Woźniaka stanowiącej skła
dającej się z gruntu ogólnej przestrzeni 1325 
kwadr, sążni w dwóch terminach a to 14 
sierpnia 1878 i 29 sierpnia 1878 każdym 
razem o godzinie 10 przed południem z tem 
iż sp rzed aż  ta w tych terminach tylko po
wyżej ceny szacunkowej 860 złr. 4 ct. w. a. 
lub za takową za złożeniem wadyum 36 złr. 
w. a. przeprowadzoną zostanie.

Wyciąg tabularny tudzież reszta warun
ków licytacyjnych mogą być w tusądowej 
registraturze przejrzane.

O tem zawiadamia się chęć kupienia 
mających i wszystkich tych wierzycieli któ
rzyby po dniu 7 maja 1876 względem real
ności tej prawa jakiekolwiek nabyli lub któ- 
rymby niniejsza uchwała doręczoną nie zosta
ła na ręce k u ratora  tutejszego adwokata Dra. 
Schafera.

Kałusz 15 stycznia 1878.
(4537 2—3) E  cl y  k  t.

L. 4271. W dniu 12 sierpnia 16 wrze
śnia 14 października 1878 zawsze o godzi
nie 10 rano odbędzie się w c. k. sądzie po
wiatowym w_ Krakowcu w celu zaspokojenia 
wierzytelności zakładu kredytowego włościań
skiego w kwocie 250 złr. z pn. przymusowa 
sprzedaż realności dłużnika Iwana Maliny pod
1. 32 w Młynach położonej.

Oena wywołania 450 złr.
Zakład 45 złr.
Reszta warunków tudzież akt zastawni

czego opisania i oszacowania są w sądzie tu 
tejszym do przejrzenia.

Krakowiec 27 czerwca 1878.
(4522 2 —3) E  d  y  k

L. 692. O. k. sąd powiatowy w Bóbr- 
ce ogłasza, że na rzecz c. k. uprz. Zakładu 
kredytowego włościańskiego we Lwowie, ce
lem uzyskania wierzytelności jego w kwocie 
250 zł. w. a. z pn. cd dłużnika Oleksy Mu
zyki należącej mu się, realność pod 1. k.
10/21 w Lubeszce wołoch. położona, rzeczo

nego dłużnika własna, ciała tabularnego nie 
stanowiąca w trzech terminach t. j. dnia 14 
sierpnia, 17 września i dnia 16 października 
1878, każdym razem o godzinie 10 z rana 
w kancelaryi tutejszo sądowej na publiczną 
licytacyę wystawioną i najwięcej ofiarujące 
mu za złożeniem wadyum 50 zł. w. a. sprze
daną zostanie. Bliższe warunki licytacyjne 
moża przejrzeć w dotyczących aktacn regi- 
stratury tusądowej.

0 . k. sąd powiatowy.
Bobrka dnia 9 lutego 1878.

(4534 2—3) Obwieszczenie.
L. 888. Dnia 27 sierpnia, 24 września 

i 29 października 1878, każdym razem o go
dzinie 10 rano odbędzie się w tutejszym są
dzie publiczna egzekucyjna licytacya realno
ści wiejskiej pod 1. 19 w Nagawczynie po
łożonej, ciała tabularnego nie stanowiącej do 
dłużników nieletnich Jana i Stanisława Ma- 
ryanny i Anny Szerszeniów dzieci po ś. p. 
Szczepanie Szerszeniu należącej, na pokrycie 
pretensyi p. Macieja Sednika w kwocie 40 
zł. w. a. z pn.

Gena wywołania wynosi 1285 zł. w. a. 
wadyum 130 zł. w. a.

Resztę warunków wolno przejrzeć w 
tutejszosądowej registraturze.

"Z c. "k. sądu powiatowego.
Dębica dnia 25 kwietnia 1878.

(4524 2—3) E  d  y  k t .
L. 3132. Dnia 15 lipca a ewentualnie 

21 sierpnia i 23 września 1878, każdym ra
zem od godziny 10 z raua, odbędzie się w 
tutejszem zabudowaniu sądowem publiczna 
sprzedaż łąki w Zawiszni położonej na za
spokojenie wierzytelności proszącego Majera 
Pfeffera w kwocie 53 zł. 43 ct. w. a. % pn.

Oena szacunkowa wynosi 50 zł. w. a.
Wadyum 10 prct.
Akt opisania i oszacowania oraz też 

warunki licytacyjne można przejrzeć w tu
tejszej registraturze.

Sokal dnia 18 marca 1878.
(4497 2—3) O b w i e s z c z e n i e .

L. 4370. O. k. sąd powiatowy w Żół
kwi podaje niniejszem do publicznej wiado
mości, że na zaspokojenie sumy 150 zł. a 
względnie 137 zł. 27 ct. w. a. z pn. przy
musowa sprzedaż realności pod. nr. konsk. 97 
subrep. 98 w Skwarzawie nowej położonej, 
dłużnika Kością Wolanicy własnej, w tutej
szym c. k. sądzie w drodze publicznej licy
tacyi na rzecz c. k. uprz. Zakładu kredyto
wego włościańskiego dnia

I. 18 sierpnia 1878.
II. 6. września 1878.

III. 21. października 1878. 
każdym razem o godzinie 9 przed południem 
z tem przedsięwziętą zostanie, że na pierw
szych dwóch terminach realność ta tylko za 
cenę wywołania 400 zł. aw. lub wyżej tejże, 
zaś na trzecim terminie także i niżej ceny 
wywołania sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 10°/0 ceny szacunko
wej.

Resztę warunków tudzież akt opisania i 
oszacowania realności przejrzeć można w tu
tejszej registraturze.

O. k. sąd powiatowy.
Żółkiew dnia 14 czerwca 1878.

(4535 2—3) Obwieszczenie.
L. 1325. O. k. sąd powiatowy w Hali

czu na zaspokojenie należytości Szymona 
Mordkowicza w kwocie 10 zł. w. a. z pn. 
wypisuje się publiczną sprzedaż realności w  
Haliczu pod 1. k. 441 do dłużnika Wincen
tego Setnickiego należącej, ciało tabularne 

. nie stanowiącej, w trzech terminach dnia 20 
sierpnia1 24 września i 15 października 1878, 
zawsze o godzinie 10 z rana.

Cena wywołania jest cena szacunkowa 
50 zł. w. a. Wadyum wynosi 5 zł. w. a.

A k t o sz a c o w a n ia  i w aru n k i l ic y ta c y jn e  
można w registraturze przejrzeć.

Halicz dnia 29 maja 1878.
(4533 3— 3) <$ & i  l  t .

3 8 - 5388, 5431. ®a§ !. f. Kret§gc= 
ririfjt in Kolomea gibt Ijienut ben bem Seben 
nnb SBofjnorte nad) uńbcfannten SKitbelangten 
Emilie Serboni, ben Ktnbern be§ ju  Megyas 
in ©iebenbiirgen berftorbenen f. f. ^auptman* 
ne§ Karl Oommendo unb bem Karl Kurzweil 
befannt, bafj tuiber fie wie a u aj anbere Ca- 
milla Neronowicz ant 14 Sńni 1 8 7 8  31- 0^8,. 
eine Klage megen 3 a()Iun9 U °‘
28. f. 91. beint Ijtefigen J™ ge*
bradjt fjat, wetcfje Kfage pmjcjmfithdjc:« *  e V; 
fafiren gewiejen itnb Jur ®wre&e ^te .5 * $  
non 00 W n  Bewitttgt »urbe, wo Bet fur 
bie obenermofinten bem Seben unb SBoljnorte 
naćb Unbefannten jum Kurator 21bb. S r . 
Dębicki mit ©ubftttuirung be3 2Ibb. S r .  
Kasch beftellt, unb biefem Kurator bie biefjbe* 
juglidjen Klagerubricfeit jugeftelU toorben 
finb.

. famnacf) ©ac^e biefer bem Seben
uttb 28ognorte nad) unbefannten bem obener= 
toagnteu Kurator bie erforberlidje Snforma* 
tton in biefem jftedjtsftreite ju  ertfjeiten ober 
einen anberen SSertreter btefem ©eridjte naljtns 
tiaft ju  madjen, roibrigenfaUs bie nadjfolgeu* 
ben nadjtljeiligen golgen fie fidj felbft mer= 
ben jufdjreiben mufjen.

Kolomea ben 11 Snli 1878.

(4309) Ogłoszenie.
L. 80. Dr. E. Schafer, dotychczasowy 

adwokat w Kałuszu, przesiedla się z dniem 
7 października 1878 do Śniatyna.

Wydział Izby Adwokatów.
Stanisławów 8 lipca 1878.

(4492 3— 3) Ogłoszenie.
L. 2904 C. k. sąd powiatowy w Sano- 

ogłasza, że w dniach 7 sierpnia, 11 września 
, i 16 października 1878 odbędzie się w zabu- 
’ dowaniu sądowem zawsze o godz. 10 przed- 
1 południem przymusowa sprzedaż realności 
; włościańskiej pod lk. 39 w Pisurowcach po- 
' łożonej, Jana Posadzkiego własnej, na rzecz 
| Ryfki Lóffel.
S Cenę wywołania stanowi kwota szacun-
: kowa 920 zł- a. w.
\ Bliższe warunki i akta przejrzeć można

w registraturze sądowej, lub przy licytacyi.
C k. sąd powiatowy

Sanok 30 czerwca 1878. 
j (4496 3—3) Obwieszczenie. L. 3724. 
i C. k. sąd powiatowy w Żółkwi podaje

niniejszem do publicznej wiadomości, że na 
zaspokojenie sumy 151 zł. 98 w. a. z pn. 
przymusowa sprzedaż realności pod N. kons. 
20 subrep. 230 w Skwarzawie nowej położo
nej, dłużnika Stefana Glińskiego własnej, w 
tutejszym c. k. sądzie w drodze publicznej 
licytacyi na rzecz c. k. uprz. zakładu kredy
towego włościańskiego dnia

I. 5 sierpnia 1878.
II. 2 września 1878.

III. 14 października 1878. 
każdym razem o godzinie 9 przed południem z 
tem przedsięwziętą zostanie, że na pierwszych 
dwóch terminach realność ta tylko za cenę 
wywołania 500 zł. a. w. lub wyżej tejże, zaś 
na trzecim terminie także i niżej ceny wy
wołania sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 10°/0 ceny szacunko-
wej.

Resztę warunków, tudzież akt opisania 
i oszacowania realności przejrzeć można w tu
tejszej registraturze.

C. k. sąd powiatowy
Żółkiew dnia 21 czerwca 1878.

(4500 3—3) Obwieszczenie.
L. 4561. C. k. sąd powiatowy w Żółkwi 

podaje niniejszem do publicznej wiadomości, 
że na zaspokojenie resztującej sumy 126 złr. 
31 w. a. z pn. przymusowa sprzedaż realno
ści pod N. kons. 31 subrep. 107 w Krecho- 
wie położonej, dłużników Dmytra i Maruńki 
Borowiec własnej, w tutejszym c. k. sądzie 
w drodze publicznej licytacyi na rzecz c. k. 
uprz. zakładu kredytowego włość, dnia

I. 6 sierpnia 1878.
II. 3 września 1878.

III. 15 października 1878.
każdym razem o godzinie 9 przed południem z 
tem przedsięwziętą zostanie, że na pierwszych 
dwóch terminach realność ta tylko za cenę 
wywołonia 350 zł. a. w. lub wyżej tejże, zaś 
na trzecim terminie także i niżej ceny wy
wołania sprzedanę zostanie.

Wadyum wynosi 10% ceny szacunko-
wej.

Resztę warunków, tudzież akt opisania 
i oszacowania realności przejrzeć można w tu
tejsze; registraturze.

C. !-’. sąd powiatowy
Żółkiew dnia 3 lipca 1878.

(4478 1— 3) E  d  y  k  t.
L. 293. C. k. sąd powiatowy w Cho- 

dorowie czyni wiadomo, że na żądanie uprz. 
akcyjnego Banku hipotecznego we Lwowie, 
w celu zaspokojenia kwoty 69 zł. w. a. z 
6 proc. odsetkami zwłoki od dnia 8 maja 
1876 i prowizyą 35 et. w. a., kwoty 69 zł.

| z 6°/0 odsetkami zwłoki od 3 listopada 1876 
| i  prowizyą 35 ct. w. a. kwoty 69 zł. z 6 %
S odsetkami zwłoki od 3 maja 1877 i prowi- 
] zyą 85 ct. w. a. wreszcie kwoty 1195 zł. 12 
i ct. w. a. z procentami po 7o/„ od 3 listopa

da 1877 po potraceniu uiszczonej juz kwoty 
35 zł. 29 ct. a. w., tudzież w celu zaspoko
jenia kosztów sporu w kwocie 15 zł. 7 ct. 
a w uchwała do 1. 29468/77 przyznanych i 
kosztów niniejszej prośby w kwocie 25 zł. 
37 et. przymusowa sprzedaż realności pod 1. 
4 5  w Strzeliskaoh starych położonej w dro- 

i dze publicznej licytacyi w dniu 30 sierpnia 
30 września i 30 października 1878 każdym 
razem o godzinie 9 przed południem w tu
tejszym sądzie przedsięwziętą zostanie.

 ̂ Cenę wywołania stanowi wartość tej re- 
alnosci pizy udzieleniu pożyczki bankowej 
przyjęta w sumie 3489 zł. a. w. a chęć ku
pienia mający złozyc ma 349 zł. a. w. jako 
wadyum w gotówce, w obligacyach państwa, 
w listach zastawnych uprz. austr. banku na
ród’ wego, wedle ostatniego kursu w gazecie 
lwowskiej uwidocznionego.

Bliższe warunki przejrzeć można w tu
tejszosądowej registraturze. Kuratorem nie
wiadomych wierzycieli, oraz tych, którzyby 
po dniu 7 listopada jako dnia wydania eks
traktu tabularnego hipotekę na tej realności 
nabyli, również jak i wszystkich tych, któ- 
ryrnby uchwała licytacyjna, lub późniejsza 
jakaś uchwała z jakiejkolwiekbądż przyczyny 
doręczoną być nie mogła, ustanawia się c. k. 
notarjusza Władysława Mikusia w Chodoro- 
wie.

C h 'durów dnia 15 marca 1878.
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x  P r a w n i k  *
doskonale z niemieckim jezy- 

H  kiem obznajmiony ży czy wstą- 
X  pic jako praktyka d do kan- 
|C  celaryi n o t a r i a l n e j .
f r  A d r e s : W . B. Kudryńce ^

per Mielnica.
$ &  (4455 6 - 3 )  X

m m * ; k k o iik m k m k m k

R e a l n o ś ć
trudn iący  się od kilkunastu lat

specyalnie radykalnem  leczeniem 
chorób skórn ych  z zakażenia  
k rw i p o w sta ły c h  i wzm aenianiem  
sil, sk u tk ie m  nadużycia o s łab io 

nych,
orilyn. w  mieszRaniii przy ulicy Wałowej 1 ,3 ,

o d  g o d z .  8 —1 0  i 3 —4 .
(T a k że  lis to w n ie  p rzy  śc is łe j  d y sk recy i.)

Jego „ P o r a d n i k 44 w powyższych 
słabościach (drugie wydanie) można na 
być, u autora i w księgarniach, po cenie 

| 1 zł. 20 ct. za egzemplarz f-jgog !]_?■ ) 1

pod i. 1© (przy ul. św. Wojcie
cha) składająca się z 2eh budynków 

mieszkalnyh i ogrodu warzywnego

pod bardzo korzystnemi warunkami. 
Bliższa wiadomość u wła
ściciela na miejscu

 _ _ _ _ _ _  ( 3 - 3 )

Krajowa wyższa szkoła rolnicza

w  D n b la n a c li . L u d w i k  H u b l
inżynier cyw ilny z im ow ażnieniei rzą flow ei

o tw o r z y ł b iu ro  techniczne

w  T a r n o p o l u  (w Zamku) 
Boleca się do w yk o n yw a n ia  
wszelkich czynności w  zakres  

in z y n ie ry i  wchodzących,
a mianowicie : 

do sporządzania planów i kosztorysów, bu
dynków architektonicznie zdobnych i gospo
darskich, browarów, gorzelń, młynów i t. d. 
budowli drogowych, wodnych, m elioracyjnych 

tudzież maszyn wszelkiego rodzaju. 
Przyjm uje kierownictwo przy budow la-h 

nowych i reperacyach, sprawdza dokładność 
technicznych planów, kopij i obliczeń.

Uskutecznia 7T,mary. mapy i odnośne 
obliczenia.
________________________________ (4459 2—31

I I  r j  F r y d .  Ł e s t ^ i l s t

b a ls a m  b r z o z o w y K ok szkolny  1878/79 rozp oczyna się  
d n i a  2  w r z e ś n i a  1 8 7 8 .

Podania o przyjęcie, zaopatrzono w dowo
dy : roku urodzenia, odbytych studyów i do
tychczasowego zatrud iren ia, jakoteż w św iade
ctwo moralności, wniesione być m ają do dnia 
20 go sierpnia 878 do Dyrekcyi szkoły, która 
udzieli na  żądanie bliższych wyjaśnień.

(4454 3 - 3 )t  zajmuje wskutek wybornego 
smaku i dobroci pierwsze

miejsce między wszystkiemi 
ś r o d k a m i  piękności i uzna
nym jest od wielu la t jako 
najlepszy wyrób. W łasności 
te sprawiły mu sławę euro
pejską i uczyniły go n ie
zbędnym dla wielu kobiet i 

~ ~ ^ L f  mężczyzn wszystkich cywili-
... zowauycli narodów. Części

cery posmarowane tą

roślinną emalią piękności
nabierają wirrótce lśniącej białości w połączeniu 
z najpiękniejszą gładkością i delikatnością. Po 
każdorazowem użyciu odpada prawic nieznacznie 
łupież z cery, przez co bardzo wiele osób uwol
nionych zostało zupełnie z wszelkich zastarza
łych  cierpień skórnych jak : opalenia od słońca, 
piegów, blizn z ospy, węgrów, wyprysków, wy
rzutów, n ienaturalnej czerwoności twarzy i nosa, 
niezdrowej cery, liszajów i t. p. Prócz tego cera 
nab rała  w każdej porze roku podobną do aksa
m itu białość i giętkość która jest potrzebna do 
zupełnie pięknej cery, co się zachowuje nawet 
do późnego wieku.

S ło ik  z opisem  u ży c ia  k osztu je  
1 *ir. 5 0  c t .  " W  

Do nabycia we Lwowie u p. Zyaan. Kuekera, 
apteka pod srebrnym  orłem, ul. Krakowska; 
w Ozerniowcaek u p. J . Golicliowskiego apt. 
Główny skład  rozsyłkowy dla Austryi - W ęgier 
utrzymuje W. Henn w W iedniu.

W T  W a ż n e  J M  
dla gospodarzy i budowniczych

Najlepszym środkiem konsorwującym m ateryał 
budulcowy, drewniane sprzęty domowe i narzędzia 
gospodarcze jest O L E J  l . i F T O W ł ,  — posiada 
on bowiem tę dobrą własność, że łatwo wsiąka w 
drzewo, skórę i t. p., a głęboko napełn iw szy" pory 
tłustośeią, szcze, ólnie je zamyka, przezco mate- 
ry a ł ocl szkodliwych, zmiennych działań powietrza 
i wilgoci zasłania, zatem nie dopuszczając prędkie
go trupieszenia, pękania, paczenia s ię , ‘ chroni od 
zepsucia. Olej naftowy jest tak  samo dobrym do za
puszczania wszelkiego drewnianego m ateryału, jak  
pokost lniany, nad którym jednakże posiada tę wyż
szość^ że jest bez porównania tańszym. Z najlepszym 
skutkiem można go używać tam, gdzie drzewo na u- 
stawiczne działanie powietrza i wilgoć jest wystawio
ne^ a więc najłatw iej zepsuciu podlega. A gdy olej 
naftowy rafinowany naturalnej barwy, żadnego dre- i 
wnianego m atw yałn  nie zmienia, przeto zamia. t dro- i 
giego pokostu, do p ień  szego zagruntowania pod far- 1 
be olejną, dla swej taniości' ze znaczną korzyścią naj- ! 
lepiej użytym być może.

kilo ra f in o w a n e g o  o le ju  n a f to w e g o ,
który koloru drzewa nie zmienia — kosztuje 3 ©  et.

1 kilo © lejsu  z w y k ł e g o ,  który drzewu 
barwę orzechową nadaje kosztuje . . 1 4  ct.

P rzy odbiorze wiek cej ilości opuszczam s t o -

Zamówić ii ia ©jędzom u u wazy r -
kieh stacyj kolei /o łSnycJi.

< I n s t y t u t  >

< naukowy -wojskowy >
c z  pensyonatem
% dla kandydatów na j e d n o r o c z n y c h  o -  ^ 
C c h o t n i i i ó w ,  dla chcących wstąpić do ł t a -  ^  
f  d e c k i e j  s z k o ł y  i do wszystkich c .  k .  "V 
\  z n k ł a d A w .  n o j s k o w j f h ,  tudzież £

> S z k o ł a  praktyczna i
) języka niemieckiego 5
f  r o z p o c z y n a  k u r s  n o w y  1  w r z e ś n i a .  S

Instytut przyjmuje także prywatystów i u- C 
V  "'zających clo giinnazyum '.s z k o ły  realnej «
CT ^ tiailką 1 Kvi 1—rp«4y J|
( Zgłaszać/ się  można codzień od godz. 4 —7 Ł 

po podaniu  w Zakładzie ul. Piekarska n. 21. /

C K oestlich  /
\  p r z e ł o ż o n y  z a k ł a d u .  ^
f  (4515 2 - , /
a w ‘> - . < i v w v « v w v w ;y #

Na prowizoryczną posadę ka
sy era przy tutejszej kasie gminnej 
z roczną płacą 400 złr. w. a. i 
obowiązkiem złożenia kaueyi w tej- 
źe wysokości.

Oprócz urzędowania kasowe
go obowiązanym będzie, przydzie
lone mu czynności czy to konce
ptowe czy też manipulacyjne urzę
du gminnego załatwiać.

Ubiegający się o tę posadę 
wykazać się ma do dnia 31 sier
pnia b. r.

1. Świadectwem wieku,
2. Uzdolnieniem z kasowości i 

rachunkowości,f
3. Świadectwem moralności i 

nieskazitelności życia.
Od Zwierzchności gminnej 

Łańcut, 5 sierpnia 1878.
(4 5 2 9  2 — 3 ) L . 1 5 1 U

Obwieszczenie,

Fabrykant nafty i sm arow idła  jere L w o w i e .
ui. Sykstuska I. 4 7 . (4 .57:, 1  g)

f T  x F r  aeciw wy łys ien iu
([ *  a  posiwieniu włosów i łupieży, działa skutecznie w edług codzień nadcho-
1 ))) dzących poświadczeń l pism dziękczynnych jedynie i wyłącznie

Dra iorasa olejek Tannino.
Skuteczność tego olejku jest rzeczywiście cudowna, gdyż takowy usuwa 

nietylko wszelkie słabości włosów, ale nader s i l i t  substaneye, któro zawiera, i które według 
zasad um iejętności włosom koniecznie są potrzebne, ożywiają każdy słaby włos i przyspieszają 
w sposób zadziwiający porost włosów.

S k u t e c z n o ś ć  t e g o  ś r o d k a  z a t w i e r d z a  n i e z l i c z o n a  i l o ś ć  po
św iadczeń . M iędzy  te n a i także  n astęp u jące  p o św ia d c z e n ia :

„I ja  nie szczędzę olejkowi D ra Mnrasa „TANNINO" należytej pochwały, gdyż nie 
tylko że usunął u mnie wypadanie włosów i tworzenie się łupieży, ale w yw ołał nadto nowy 
i silny porost .

Wiedeń. _  ̂ _ A ndras.sy.
„Rozmaite środki, których używałem, nie mogły wstrzymać wypadania włosów. Dopiero 

za poradą mego lekarza spróbowałem Dra Morasa olejku „TANN1Ń0", który wkrótce złemu 
zapobiegł. Udzielam p rze to  publicznie zasłuf m ą pochwałę temu skutecznemu środkowi a wy
nalazcy najgorętsze podziękowanie.

P rag a  dnia 10 lutego 1877. Kinulcy.
Dostać można we flaszkach po 2 i 1 zł. we Lwowie u p. Zygm unta Ruckerr apteka

rza „pod srebrnym  orłem" ulica Krakowska, Prosim y wyraźnie żądać :
© l e j k u  T a n n i n o  D r a  M o r a s a .

(4463 3—3) Obwieszczenie
L. 11230. 0. k. sąd obwodowy w T ar

nowie ustanawia dla J  H. Sekelesa z miej
sca pobytu niewiadomego celem doręczenia 
takowemu uchwały z dnia dzisiejszego do 1. 
11230 w sporze tegoż przeciw masie krydal- 
nej Wolfa Jakobsohna o 450 zł. a. w. ter
min do obrony na pozew7 de prs. 14 listopa
da 1868 1. 16828 na dzień 16 sierpnia 1878 
godzinę 10 rano wyznaczającej, tudzież wszel
kich innych w sporze tym zapaść mających 
uchwał, kuratora w osobie adwokata "Dra. 
Brauna z substytucyą adwykata Dra. Ringel- 
heima i o tem J. H. Sekelesa zawiadamia,

Tarnów 4 lipca 1878.
(4466 3 - 3 )  E  fi. y  k  U  L. 5810.

Z c. k. sądu obwodowego w Kołomyi 
wiadomo się czyni, że w celu wydobycia pre- 
tensyi Abrahama Nagler w kwocie 90 zł. a. 
w. z pn. egzekucyjna spilzędaż realności Se- 
liga Strumandel pod 1. k. 120/119 w Koło
myi miasto na dniu 20 sierpnia 1878 o go
dzinie 10 rano najwięcej ofiarującemu za 
jakąkolwiekbądź cenę sprzedaną będzie.

Cenę szacunkową, a oraz wywołania 
powyższej realności stanowi kwota 1496 złr. 
której 10 procent chęć kupienia mający jako 
wadyum do rąk komisyi licytacyjnej złożyć 
mają.

Resztę' warunków licytacyjnych przej
rzeć można w tusądowej registraturze.

Kołomyja dnia 30 czerwca 1878.
(4488 3—3) ' JE d y k t .

L. 475. 0. k. sąd powiatowy w Bóbrce 
ogłasza, że na rzecz c. k. uprzy zakładu kre
dytowego włościańskiego we Lwowie celem 
uzyskania wierzytelności jego w kwocie 287 
złr. 76 cent. w. a. z pn. od dłużników Ro
mana i Ahafii Bilińskich należącej mu się 
realność pod 1. k. 470/344 w Bóbrce położo
na rzeczonych dłużników własna, ciała tabu
larnego niestanowiąca, w trzech terminach t. 
j. dnia 9 sierpnia 1878 dnia 13 września 
1878 i dnia 15 października 1878, każdym 
razem o godzinie 10 z rana w kaneelaryi 
tutejszo-sądowej na publiczną licytacyę wy
stawioną i najwięcej ofiarującemu za złoże
niem wadyum 60 złr. w. a. sprzedaną zosta
nie.

Bliższe warunki licytacyjne można przej
rzeć w dotyczących aktach registratnry tu
sądowej.

0. k. sąd powiatowy
Bobrka dnia 5 lutego 1878.

(4498 3— 3) O b w i e s z c z e n i e .
L. 4369. 0. k. sąd powiatowy w Żółkwi 

podaje niniejszem do publicznej wiadomości, 
źe na zaspokojenie sumy 200 zł. a względnie 
157 zł. 67 ct. w. a. z pn. przymusowa sprze
daż realności pod nr. konsk. 29 subreb. 42 
w Skwarzawie nowej położonej, dłużnika Pa
wła Fedeczko własnej, w tutejszym c. k. są
dzie w drodze publicznej licytacyi na rzecz
c. k. uprz. Zakładu kredytowego włościań
skiego dniu

1. 7 sierpnia 1878.
II. 4 września 1878.

III. 16 października 1878. 
każdym razem o godzinie 9 przed południem 
z tem przedsięwziętą zostanie, że na pierw- I 
szych dwóch terminach realność ta tylko za 
cenę wywołania 400 zł. aw. lub wyżej tejże, j 
zaś na trzecim terminie także i niżej ceny j 
wywołania sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 10°/o ceny szacun- J 
kowej. j

Resztę warunków, tudzież akt opisania i 
oszacowania realności przejrzeć można w tu
tejszej registraturze.

0. k. sąd powiatowy.
Żółkiew dnia 14 czerwca 1878.

(4586 2— 3) E  d  y  k  t .
L. 2743. 0. k. sąd powiatowy w Kra- 

kowcu przeprowadzi odnośnie do ogłoszenia 
z dnia 6 lutego 1877 1. 8520 na dniu j 9  
sierpnia, 18 września i 10 października 1818, 
zawsze o godzinie 10 rano, ponowną pizy- 
musową, licytację realności pod 1. k. 5, 117/2 
w Przedburzu położonej, Jana i Rozalii Bro- 
szków własnej celem zaspokojenia pretensyi 
Zakładu kredytowego włościańskiego we Lwo
wie w kwocie 245 zł. z pn.

Krakowiec 2 czerwca 1878.

Doniesienia prywatne.

WYKAZ %

Zmian terytcryalnych
w okręgach sądowych i politycz

nych Ctalieyi,
zarządzonych

z dniem  1 sierpn ia  1878,
nabyć można po cenie 15 Ct. w. a.
a z przesyłką pocztową, 18 ct. w. a.

w Ekspedycji
G azety L w ow skie j.
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